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ffiTyta premiera Litwy w Chinach

A. Śleźevićius zwiedził wolną 
strefę ekonomiczną

Delegacja rządu Litwy gości w 
wolnej strefie ekonomicznej Zhu- 
tiai, znajdującej się na południu 
(lin, poinformował agencję 
ELTA rzecznik prasowy rządu.

Strefa ta zajmuje ponad 100 ki­
lometrów kwadratowych i dzieli jąod 
Chin ogrodzenie zdrutu kolczastego.
W strefie Zhuhai kwitnie kapitalizm 
-  płatne są nawet drop. Inwestycje 
jwwinny się opłacać i chociaż w Peki­
nie mówi się "o socjalistycznym ryn- 
tu’, w wolnej strefie takowy nie ist­
nieje. 4-krotnie wyższe płace 
zarobkowe w tej strefie —  to tylko 
jeden z wielu dowodów wskazują­
ce j który .system jest lepszy.

D elegacja rządu L itw y

zwiedziła przedsiębiorstwo wytwa­
rza jące  techn ikę łączności z  
kapitałem Hongkongu, firmę ho­
dującą warzywa. Członków delega­
cji interesowały zasady wewnętrzne 
wolnej strefy ekonomicznej, stoso­
wanie ustaw. Najbardziej się wszy­
stkim interesują przedstawiciele 
obwodów kłajpedzkiego, szawel- 
sk iego , k ow ień sk iego  i sa­
morządów, bowiem im jako pier­
wszym przyjdzie realizować idee 
wolnej strefy ekonomicznej na L i­
twie.

W  czwartek premier Adolfas 
Śleźevifius i towarzysząca mu dele- 

’ gacja zakończą wizytę na południu 
Chin i wrócą do Pekinu.

Sekretarz MSZ R. Śidlauskas przyjął
ambasadora Polski J. Widackiego

RP zaaprobowała porozumienie w  sprawie 
reprezentowania interesów konsuiarnycK Litwy 

w  trzech państwach afrykańskich
We wtorek sekretarz Minister- Algierii, Maroku i Tunezji przez 

stwa Spraw Zagranicznych Litwy j 
Rimantas Śidlauskas przyjął nad­
zwyczajnego i pełnomocnego am­
basadora Polski na Litwie Jana Wi­
dackiego.

Na spotkaniu sekretarz mini- 
łterstwa Rimantas Śidlauskas 
przekazał M SZ Litwy propozycje 
raozliwofci uzgodnienia projektu 
umowy w sprawie litewsko-polskiej 

państwowej.
Ambasador Polski Jan Widacki 

Poinformował o zasadniczej decyzji 
MSZPoIsld co do reprezentowania 
®tees6w konsularnych Litwy w

polskie przedstawicielstwa dyplo­
matyczne i konsularne. Porozu­
mienie, umożliwiające przedstawi­
cielstwom polskim udzielanie w 
powyższych państwach pilnej po­
mocy konsularnej dla obywateli 
Republiki Litewskiej, zostanie 
opracowane na spotkaniu pracow­
ników departamentów konsular­
nych ministerstw spraw zagranicz­
nych Litwy i Polski, przewidzianym 
na początku przyszłego roku w 
Warszawie.

Wydział Informacji I prasy 
MSZ—  ELTA

Nowi ambasadorzy
W środę pierwsza nadzwyczajna i 

Wnpmóęna ambasador Ghany na Li- 
Martha D o d o o  Tam ak loe  

Iwy uwierzytelniające prezy- 
Republiki Litewskiej Algirda- 

wwauskasowi, informuje ELTA .

Akceptujemy dążenie narodu

koreańskiego do zjednoczenia się”  — . 
powiedział prezydent Republiki Lite­
wskiej AJgirdas Brazauskas przyjmując 
w  środę listy uwierzytelniające pier­
wszego nadzw yczajnego i pełno­
mocnego ambasadora Koreańskiej R e­
publiki Ludowo-Demokratycznej na 
Litwie Kimsa Hunga Riraa, informuje 
E L T A

Sny o szkole elitarnej
Rozmowa z  przewodniczącym Rady 

Programowej Kongresu Polaków Litwy, 
dyrektorem Szkoły im. Jana Pawła II 

Adamem BŁASZKIEW ICZEM
—  W  Deklaracji założycielskiej Kongresu Polaków 

dużo uwagi poświęca się oświacie. Chyba dlatego wybra­
no pana na przewodniczącego Rady Programowej tej 
organizacji. Budując Szkołę Jana Pawia I I  wykazał pan 
swe możliwości i  energię, które zadziwiły wszystkich. N ie 
jest tąjemnicą, że dwie inne takie same szkoły —  w 
Zameczku i Fabianiszkach —  dotąd są zakonserwowane 
z braku finansów. Jak to było? .

—  Tak, te trzy wileńskie szkoły, wznoszone według 
nowego projektu, zaczęto budować jednocześnie. Na po­
czątku 1991 roku, z braku środków zakonserwowano je. 
Wtedy istniejący komitet rodzicielski powołał do życia 
Fundację Wspierania Budowy Szkoły Jana Pawła II, w 
skład której wszedłem, i sprawa ruszyła. Zadziwiająca była 
o fia rn ość  ludzi, bo poza pom ocą Stowarzyszenia 
"Wspólnota Polska", poza środkami Państwa Litewskiego, 
również społeczność wniosła swój namacalny wkład w 
budowę polskiej szkoły, która w  tym właśnie miejscu była 
jak  najbardziej potrzebna. Cała budowla kosztowała 
4.000.000 L t biorąc pod uwagę i to, że ceny na materiały 
przed pięcioma laty były inne. Obecnie budowa takiej 
szkoły szacuje się na 12.000.000 L t  Wkład w  budowę 
szkoły "Wspólnoty Polskiej" wynosi 344 tys. dolarów. 
Państwo Litewskie przyczyniło się znacznie w  końcowym 
etapie budowy. Wykorzystując dobry klimat polityczny 
przed przyjazdem  W ałęsy (podp isanie Traktatu ) 
otrzymaliśmy 1,4 min Lt, później 200.000 Lt. T o  była 
wspólna budowa.

—  A  prywatni ofiarodawcy?
—  Wie pani— czasem to było ldlka litów, ale podaro­

wanych od serca. Wszyscy wiedzieli, że to co dają przezna­
czone jest dla dzieci. T o  nie był jakiś bliżej nieokreślony 
cel, lecz konkretna sprawa. Budowa szkoły zjednoczyła

ludzi, poderwała ich do czynu. Wielu rodziców pracowało 
w czynie społecznym. A  już nieocenioną pomoc okazała 
nam pani Łucja Brzozowska z  "Kuriera", sprzedając w 
ciągu dwóch lat cegiełki na budowę i publikując w  gazecie 
nazwiska wszystkich ofiarodawców, za co jesteśmy jej nie­
zmiernie wdzięczni... Na otwarciu szkoły był obecny sam 
premier A. Śleźevićius i widać było, że go również cieszy 
ta pierwsza w  Wilnie placówka oświatowa zbudowana przy 
tak dużym zaangażowaniu społeczeństwa.

(Dokończenie na stn5)

W rządzie RL

W  środę na posiedzeniu

OPINIE Kierownictwo DPPL ocenia 
Wycofanie się B. Genzelisa z partii

prezy- kierowanego przez niego komitetu 
UPPL przedyskutuje, czy po oświaty, nauki i kultury.

.właniu sie t nartss la k» Wiceprzewodniczący Sejmuz partii B. Genzelis 
'w łr * tać we frakcji rządzącej. Po 

rcKomenfecji pręzyj

 o tym pierwszy
astarosty frakcji DPPL Justi- 

’tł*ofQ8as> *comcntująp wycofanie 
zDppittora Bronislovasa Genzelisa 
iasnfeS  “ 'formuje ELTA. J. Karo- 
W  wyobrazić, by człowiek, 

^P^Pjera programu partii, 
we frakcji, która go

.  'A.

H f i ® 13 frakcji DPPL Gtedyml- 
uważa, że podstawową 

1 tenjj!*Wyoofania się B. Genzelisa 
^  problemy w działalności

fuje.

Juozas Bematonis pytał, czy jest 
rzeczą uczciwą zdradzenie partii, 
skoro to z jej listy kandydowało się 
do Sejmu. Uważa, że nie zgadza się 
to z  demokratycznymi, europejski­
mi standardami, możliwe to jest tyl­
ko w tych państwach, gdzie nie ma 
trwałych tradycji dem okra­
tycznych. W  Niemczech, Francji, 
Anglii, uważa Bematonis, po takim 
zachowaniu się polityk stałby się 
politycznym trupem.

Między innymi, z  D P P L  już 
odeszli posłowie na Sejm Antanas 
Baskas, Kęstutis Gaśka, Jullus Ve- 
selka, Kęstutis Jaskelevićius. J. 
Bematonis uważa, że gdy dorośnie 
nowa generacja polityków, która le-

przedyskutowano 30 kwestii
ochrony stref stacji radiolokacyjnych 
oraz obiektów ochrony kraju.

Omówiono projekt ustawy o za­
rządzaniu, wykorzystaniu i dysponowa­
niu m ien iem  państwowym i sa­
m orządów . w e  wspom nianym 
dokumencie sklasyfikowano mienie 
państwowe i samorządów, sprecyzowa­
no prawa i obowiązki różnych instytucji 
względem taldego mienia. W  projekcie 
zamierza się udzielić państwu, jeżeli nie 
przeczy to innym ustawom, wyjątkowe­
go  prawa w łasności na wody 
wewnętrzne, lasy, parki, drogi, obiekty 
historyczne, archeologiczne oraz kul­
tury o  znaczeniu państwowym.

Postanowiono ufundować 7 coro­
cznych nagród kultury i sztuki narodo­
wej Litwy. Wielkość jednej nagrody 
zwiększa się do 20 tysięcy litów.

Omówiono uchwałę Sejmu "O kwo­
cie imigracji na rok 1996". Przewiduje 
się, że na Litwę będzie mogłoprzyjechać 
nie więcej niż 2 tys. 500 obcokrajowców.

P ow zię to  uchwałę o  udziale 
oddziału Wojska Litewskiego w opera­
cji pokojowej pod kierownictwem N A ­
T O  w  byłej Jugosławii.

(ELTA)

P ow ierzch n ia  parku M ie rze i 
Kurońskięj —  16,4 tys. hektarów. 
Dążąc do zachowania tego unikalnego 
krajobrazu, stabilności systemu eko­
logicznego M ierzei Kurońskięj, za­
twierdzono zasady tego parku narodo­
wego. D o  1 marca 1996 roku zostanie 
założona dyrekcja tego parku.

Powzięto uchwałę o specjalnych 
warunkach .wykorzystania z iem i i 
lasów. Uczyniono to z  uwzględnieniem 
niektórych ostatnich ustaw. W  warun­
kach ustalonych w  1992 roku nie było 
obiektów ochrony granicy państwowej, 
działania urządzeń i stref ochronnych,

piej opanuje abecadło demokracji, 
takiego przeskakiwania, miotania 
się nie będzie. Problemu tego, jego 
zdaniem, nie można rozstrzygnąć 
ustawowo.

J. Karosas uważa, że wielu eks- 
członków D PPL należało do kate­
gorii ludzi, którzy byli bardzo silni 
burząc, jednak z trudem udawało 
s ię im uczestn iczyć w pracy 
twórczej, w  tym także parlamentar­
nej. J. Karosas przypomniał, że 
podczas powstawania D PPL  B. 
Genzelis należał nie do frakcji lewi­
cy, lecz do frakcji wolnych demo­
kratów Rady Najwyższej. J. Bema­
tonis powiedział, że profesor B. 
Genzelis był jednym z inicjatorów 
stworzenia samodzielnej KPL, nic 
można jednak stwierdzić, że był 
założycielem DPPL.

Jednogłośnie 
Parlament Finlandii 
ratyfikował umowę 

Litwy z  Unią 
Europejską 

o stowarzyszeniu

Ambasada R L  w Finlandii in­
formuje, że we wtorek, 12 grudnia 
parlament Finlandii jednogłośnie 
ratyfikował umowę (Europejską) 
Litwy z  Unią Europejską o stowa­
rzyszeniu.

Finlandia stała się trzecim 
państwem Unii Europejskiej, które 
ratyfikowało umowę o  stowarzy­
szeniu Litwy z tą organizacją.

Wydział Informacji i prasy 
MSZ — ELTA

S en ten c ja  dnia

Ten jest wolny, kto na wyso­
kość wstępuje bez uciechy, a scho­
dzi z  niej bez żalu.

B. PRUS

OFERUJE POLSKIE DANIA 
ORAZ ORGANIZUJE 

PRZYJĘCIA Z  RÓŻNYCH 
OKAZJI 

S t r d tz n l*  z »p r »*z »m y ! 
Ylinius, Pyllmo 49, tal. 

62-20-94.
(Zmm 1212)

Znad Wilil i
Rndio 73.34/ 103.8 FM

9 .1 5 -  

Salon polityczny 

R ad ia  "Znad W il i i ” 
- program Cz-Okińczyca
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Rozmowy Litwy I Polski w  sprawie umowy 
o wolnym handlu 

|w dniach 14-15 grudnia w  Ministerstwie Spraw Zagranieznyoh 
odbędzie się pierwsza runda negocjacji między Republiką Litewską I Rze­
czpospolitą Polską w  kwestii umowy o  wolnym handlu. Delegacji Rzeczypo­
spolitej Polskiej będzie przewodniczył wicedyrektor Departamentu Wielo­
stronnych Stosunków  E konom icznych  M inisterstw a Stosunków  
Ekonomicznych z  Zagranicą P. Kowalczyk, delegacji Litwy —  dyrektor 
Departamentu Ekonomiki Ministerstwa Spraw Zagranioznych Audrius Na- 
vikas.

Memorandum G. Frundy nie zostanie zatwierdzone, 
zanim nie będzie oficjalnej odpowiedzi Litwy

Komitet Prawniczy Zgrom adzenia Parlamentarnego Rady Europy 
postanowił nie podejmować żadnej decyzji w  sprawie negatywnego 
względem Litwy memorandum parlamentarzysty rumuńskiego G. Frundy, 

zanim nie zostanie otrzymana oficjalna odpowiedź samej Litwy.
Na posiedzeniu komitetu w  Zurychu, uczestniczący w  nim przewodni­

czący sejmowego Komitetu Spraw Zagranicznych Kazys Bobelis, w  wywia­
dzie dla BNS taką decyzję komitetu nazwał 'dobrą*. Litwa do 27 grudnia 
powinna dać oficjalną odpowiedź na oskarżenia O. Frundy, a  zjednoczony 
komitet powróci do tej kwestii na posiedzeniu zimowej sesji ZP  RE

Przedświąteczny kiermasz książki polskiej
Prywatna polska księgarnia— Ostrobramska (Auiros Vartq) 9 — zapra­

sza 17 grudnia br. w  niedzielę od  godz. 10 do 16 na przedświąteczny 
kiermasz książki. Oferuje duży wybór literatury dla dzieci i młodzieży. 

Dorośli również znajdą coś dla siebie.

Rada konkurencyjna akceptuje połączenie 
‘Lttimpeks* z  LAIB 

Służba konkurencyjna zaaprobowała połączenie się 'Lłtimpeksu* z  

Litewskim Akcyjnym Bankiem Innowacyjnym, gdyż ten, zdaniem rady, pod 
względem  konkurencyjnym nie wpłynie ujemnie na rynek bankowy. Z 

Istniejących obecn ie na rynku krajowym 27 banków komercyjnych 
pom yślnie prosperuje tytko 16. Litewski Bank Z jednoczony będzie  
największym bankiem komercyjnym —  przypadnie mu 20 proc. aktywów 

bankowych i około 18-21 proc. usług.

Na załatanie wileńskich dachów potrzeba 16 min U
Specjaliści działu gospodarczego Wileńskiego Zarządu Miejskiego 

poinformowali członków zarządu, ż e  w  stolicy należałoby kapitalnie 

wyremontować około 520 tys. m2 dachów, co  kosztowałoby około 16 min Lt s
W  Wilnie jest również 30 balkonów w  stanie awaryjnym. Członkowie 

zarządu postanowili przeznaczyć z  funduszu pozabudżetowego samo­

rządu 100 tys. Lt na ich remont

20 grudnia w  Wilnie spotkają się ministrowie 
SZ krajów bałtyckich

Ministrowie spraw zagranicznych Litwy, Łotwy i Estonii w  następną 

środę zbiorą się w  Wilnie. Będą się naradzali na temat stosunków trójstron­
nych i międzynarodowych.

Program spotkania jest uzgadniany, niewątpliw ie jednak wśród 
najważniejszych kwestii będzie proces integracji krajów bałtyckich z  Unią 
Europejską.

Coraz więcej biurokratów
Szybk i w zrost armii urzędników Centrum Informacji R ządow ej 

uzasadnlo powstawaniem nowych instytucji państwowych oraz wzrostem 
budżetu narodowego. Oświadczenie Centrum opublikowane zostało w  

odpowiedzi na krytykę *Uetuvos rytas", jakoby na przestrzeni czterech 

osta tn ioh  la t w y d a tk i na ap a ra t p a ń s tw o w y  w z ro s ły  n iem a l 

dzlewięciokrotnie, znacznie wzrosła armia urzędników, co  sprzyja korupcji.

Międzynarodowa konferencja 
'Strategia LJtwy w  Integracji z  UE*

O dbędzie się ona w  dniach 15-16 grudnia w  sali teatralnej Uniwersytetu 
Wileńskiego (Unh/ersłteto 6). W ezm ą w  niej udział naukowcy, politycy, 

dziennikarze, urzędnicy państwowi, mający do czynienia z  przygotowania­
mi Litwy do członkostwa w  U E  Na konferencję zaproszono też przedstawi­
cieli instytuoji Unii Europejskiej, Innych gości zagranicznych. y

Adres pierwszej stacji paliwowej "Texaco" —
Waka Trocka

Na 15 kilometrze szosy trockiej otwarto pierwszą stację paliwową 
słynnego na Litwie międzynarodowego koncernu naftowego *Texaco\ 
Została ona wyposażona w  nowoczesny sprzęt Obok czynne będą kawiar­
nie i sklep.

Uaługl turystyczne będą licencjonowane
Rząd Litwy zatwierdzi przepisy licencjonowania świadczonych usług 

turystycznych. Według nich takie roczne licencje wydaje I anuluje ich 
ważność Państwowy Departament Turystyki. Przepisy licencjonowania 
usług turystycznych wchodzą w  życie z  dniem 1 stycznia 1996 r. 

Zatrzymano 6 obywateli Ukrainy bez w iz 
W czoraj pracownicy punktu kontroli policji granicznej w  Wenie w  dwóch 

pociągach relacji Charków-Kallningrad i KJjów-Ryga zatrzymali 6 obywateli 
ukraińskich b ez  wiz Republiki Litewskiej. Po kilku godzinach pociągiem 
Wilno-Gudogaje zostali oni przewiezieni z  powrotem na Bisłoruś.

Jak pojadą pociągi do Polski podczss świąt 
*Uetuvos geleźinkeliai" SA poinformowała, że  w  dniach 24, 25, 26131 

grudnia br. orsz 1 stycznia 1996 r. pociągi między Szesztokami a  Suwałkami 
kursować nie będą. Będzie natomiast kursował pociąg Warszawa-Szeszto- 
ki Warszawa.

Na podstawie doniesień agencji BNS, ELTA, radia, 
prasy l Int. własnych przygotował Jerzy SURWIŁO

WSejmlo RL

W  przyszłym roku rekompensaty 
za własność ziemską stanowić 

będą 50 min U
"Tegoroczne wyniki produkcyjne sektora rolniczego nie 

mogą nas zbytnio cieszyć, niemniej oczywisty jest pozytywny 
wpływ ustawy o  regulowaniu przez państwo stosunków eko­
nomicznych w rolnictwie" —  stwierdził podczas wtorkowej 
godziny rządowej w  Sejmie minister rolnictwa Yytautas Ei- 
noris, informuje E LTA .

Minister wyraził satysfakcję, że w  zatwierdzonym na rok 
1996 budżecie narodowym przeznaczono na działalność rol­
niczą dwukrotnie więcej środków, niż w  ubiegłym. A ż  50 min 
L t przeznaczono na rekompensaty właścicielom za własność 
ziemską. Tymczasem na przestrzeni dwóch ostatnich lat 
wypłacono zaledwie około 10 min Lt.

Swoją drogą rząd planuje około 100 min L t  przeznaczyć 
na rozwój wiejskiej sieci agroserwisu, przy tym zamierza się 
na ten cel przeznaczyć około 30 min USD pomocy zagrani­
cznej; W  ten sposób będzie można dopomóc małorolnym 
gospodarzom, którzy nie są w  stanie i nie będą mogli kupić 
ani ciągnika, ani innego sprzętu do pracy na roli. Minister 
uważa, że  i sami gospodarze powinni aktywniej się łączyć w 
spółdzielnie.

Była tez mowa o  cenach płodów rolnych. W  tym roku 
rolnicy za dostarczone płody rolne otrzymali o blisko 0,5 mld 
L t więcej niż w  ubiegłym. Niemniej w  ubiegłym roku aż 52 
proc. ogółu spółek rolnych pracowało na straty, a poziom 
rentowności i relacja zysku z  kosztami własnymi sprzedanej 
produkcji stanowiły zaledwie 1,9 proc.

V . Einoris jest przekonany, że jeszcze na przeciągu 
gdzieś pięciu lat nadwyżki zboża na Litwie nie będzie, brakuje 
go  również w  innych państwach Europy. O tóżw  naszym kraju 
z  planowanych do skupu 400 tys. ton zbóż wykupiono znacz­
nie mniejszą ilość. Nadal brakuje zbóż paszowych, ale chleba 
nie zabraknie. Zdaniem ministra, należy również jak najszyb­
ciej odbudować podstawowe zaplęcża zakładów naukowych 
i uczelni, gdyż w  gospodarstwach doświadczalnych i nauko­
wych stracono bardzo wydajne stada bydła zarodowego i 
trzody.

Minister V . Einoris w  odpowiedzi na pytania posłów 
powiedział, że na wsi jednakową troską należy otoczyć zarów­
no gospodarza, jak i zamieszkałych tam nauczycieli, lekarzy, 
pracowników kultury, zadbać o  ich potrzeby socjalne i eko­
nomiczne.

Na rok przedłużono ustawę 
o areszcie prewencyjnym

D o  31 grudnia 1996 r. prolongowano ustawę o  areszcie 
tymczasowym. Tak postanowił we wtorek Sejm zmieniając 
ustawę "O  uzupełnieniu kodeksu postępowania karnego 
R L". Za uzupełnieniem przegłosowało 57 posłów, przeciwko 
—  4,13 powstrzymało się.

A r t  50 ("prim.") kodeksu postępowania karnego R e ­
publiki Litewskiej, reglamentujący tymczasowe zatrzymanie, 
obowiązywał do 1 stycznia 1996 r. Areszt prewencyjny, jak 
głosi pismo objaśniające ministra spraw wewnętrznych Ro- 
masisa VaitekQnasa dla Sejmu, jest jednym ze środków 
oddziaływania na zorganizowaną przestępczość. W  ciągu 10 
miesięcy br., jak powiedział minister, w  kraju ujawniono i 
unieszkodliwiono 43 grupy przestępcze. Zdaniem R. Vaite- 
kOnasa, od stycznia do 1 listopada br. w  trybie prewencyjnym 
zatrzymano243osoby, w  tym 57 wcześniej karanych. W  ciągu 
tego okresu dzięki aresztowi prewencyjnemu wszczęto 82 
sprawy karne, w  toku których 130 osób pociągnięto do 
odpowiedzialności karnej, wobec 109 zastosowano środek 
zapobiegawczy —  areszt.

strefie sanitarnej. Akcentuje się, że można instalować 
dzenia wyciszające i  odkażające, przeprow a d ź  tr_ 
transportu, zakładać i rozbudowywać obiekty i*łuin«L 
pasażerów i transportu (stacie paliwowe. 
nicznej, motele, campingi, ośrodki handlowe, 
rowego, wypoczynkowe).

W  dziedzinie ochrony dróg przepisy przewidują 
jazdy pojazdów gąsienicowych na drogach o nawien*** 
asfaltowej, a od 1 kwietnia do 1 listopada —  pojazdA^ 
kolczastymi oponami. Pojazdy gąsienicowe m S aw l 
przewożone specjalnym transportem, a w  poprzek d 
przejechać mogą tylko przez specjalne podkłady.

Przepisy konkretnie wyszczególniają również, w laku, 
przypadkach i komu zezwala się pracować na drogJi 
Zakładają one, że  od tej chwili nie będą wydawane zewoi 
nia na kopanie drogi w  okresie zimowym, wyburzanie 
rzchni asfaltowej przez trzy lata od jej urządzenia bąd2 j»  
prawy, jak również w  okresie od 1 października do 1 m/ 
zabrania się też przewozu ciężkich ładunków w  okresiewT* 
sennej powodzi.

W  przepisach wyszczególnione zostały prawa i obowiaz. 
ki użytkowników dróg, właścicieli oraz służb nadzoru drtłat 
wego.

W rząćzieRL

Transport

Ja k  się zatroszczym y o drogi?
Kor. ELTA Dainlus Rućlnslcas poprosił doradcę rządu 

ds. transportu ł łączności Alrydasa Maćiulłsa o szersze 
skomentowanie głównych założeń tych przepisów.

\  Rząd zatwierdził przepisy nadzoru drogowego, informu­
je  B L T A . Ustalają one— z  wyjątkiem ulic miejskich —  tryb 
nadzoru dróg Republiki Litewskiej, ochrony oraz korzysta- 
nu i obowiązują wszystkie osoby prawne i fizyczne.

J  T e  dodatkowe przepisy, powiedział A . Maćiulis, wska­
że żują, że za porządkowanie dróg prywatnych i nadzór nad mmi 

odpowiedzialni są ich właściciele, w  przypadku dróg o  zna­
czeniu lokalnym —  samorządy, o  znaczeniu państwowym—  
Ministerstwo Komunikacji. Ponadto przepisy wyraźnie 
okreś la ją , jak ie  budynki o raz ob iek ty  kom unikacji 
inżynieryjnej można budować na pasie drbgowym oraz w  jego

Taryfy przewozu ładunków 
zmienią się w  lutym

Ponieważ dotychczas taryfy przewozów kolejowych 
ładunków na Litwie w  porównaniu z  sąsiednimi parisiwami 
są kilkakrotnie niższe, postanowiono od lutego przyszłe™ 
roku zwiększyć je  o  20-50 proc. Propozycja ta padła na 
kolegium  M inisterstw a Kom unikacji. Jednocześnie 
należałoby zmniejszyć taryfy na tanie i przewożone na nie­
wielką odległość towary na rynku wewnętrznym.

Kolegium rozpatrzyło także stan parku wagonowego 
"Lietuvos geieźinkeliai" SA, sprawę przygotowania "prtjj  
listów, problemy bezpieczeństwa ruchu. Zaakcentowano żc 
przeznaczone na kolejnictwo środki budżetu państwowego 
wpływają bardzo nierównomiernie, i dlatego nie sposób 
dokładnie je  rozplanować i przydzielić. Ponadto ich sumy z 
każdym dniem maleją. O tóż w  ubiegłym roku z obiecanych 
125 min litów otrzymano zaledwie 80 min, a w tym roku— 
tylko 49 min. Niestety, w  przyszłym roku ta suma 
jeszcze mniejsza.

P o  w tóre, zdaniem  ministra komunikacji Joaasa 
BirźiSkisa, kolejarze wykazują n ie dość inicjatywy we 
wdrażaniu swego programu rozwoju kolejnictwa. Brakuje też 
środków dla innych branż gospodarki litewskiej, w zwijpfai z 
czym należy pilnie ogłaszać konkurs na odzyskanie kredytów. 
A  propos, obecnie na Litwie szybkość pociągów towarowych 
jest mniejsza niż na Łotw ie czy Białorusi. Należy wreszcie 
kardynalnie rozstrzygnąć problemy wąskiej kolei (przewozu 
pasażerów. W  tym roku przewóz pasażerów przyniósł kole­
jarzom straty około 100 min L L

Kolejom litewskim ciągle brakuje wykwalifikowanych 
specjalistów. Zdaniem dyrektora generalnego "Lietuvw 
gelcżinkeliai" S A  Stasysa Labutisa, obecnie kształcą ich 
szkoły kolejarzy oraz wyższa szkoła transportu, uniwersytety 
Techniczny i Technologiczny. Niestety jednak, wielu z nich 
— zwłaszcza po ukończeniu wyższej uczelni— nie podejmuje 
pracy w  systemie kolejnictwa. Istnieje opinia, że warto mieć 
własny instytut szkolenia specjalistów kolejnictwa, kształcić 
ich za granicą.

(ELTA)

I r ś K Ó M

Buraczek dla 
Goliata

Agencja "Factum" przy 
Litewskim 'Funduszu Kul­
tury wpisała do księgi re­
kordów Litwy nowy rekord 
w  uprawie warzyw, informu - 
je  E LTA . Jest to burak cu­
krowy o  wadze 10 kg 160 g. 
obwodzie 79,7 cm, średnicy 
25,6 cm i wysokości 26 cm.

Wyhodował go  kierow­
nik spółki rolnej "Lauźai" w 
rejonie rosiejńskim Leonas 
Virkutis. Rekordowy burak 
jest odmiany "Matador". Wyhodowany został z nasienia 
raków cukrowych duńskiej firmy nasienniczej "Maribo".

Fot. Eyaldas PabrinHs 
(ELTA)

Kronika policyjna
Jak podąje wydział Sztabu InforauKjl M SW RL, 12 grudnia w  republice 

odnotowano 167 przestępstw, w tym 3 obrażenia ciała, 11 wybryków 
chuligańskich, S rabunków, 144 kradzieże (w tym 7 samochodów).

Zarejestrowano 12 awarii ruchu drogowego (zginęły 2 osoby) I 5 pożarów 
(zginęły 2 osoby). Znaleziono zwłoki 3 osób. Zatrzymano 35 osób podejrzanych 
o popełnienie przestępstw.

Harce o północy
11 grudnia o  północy w  mieszkaniu 

na ul. Saltkałvią w  W ilnie Rolandas 
Laimutis (ur. 1966 r.) uderzeniem noża 
w  p lecy  zran ił sw o ją  konkubinę 
Nadieżdę Smimową (ur. 1962r.), która 
jest leczona ambulatoryjnie. Sprawca 
—  zatrzymany.

... i nad ranem
11 grudnia o  godz. 4.00 w  domu na 

szosie Ejszyskiej w  Wilnie J. Smimow 
pobił swego zięcia O  lega Zajkowskiego 
(ur. 1964 r.), który z  dętą raną głowy

skierowany został do szpitala.

Rabunki
11 grudnia o  godz. 1930 na ul. Ly- 

dos w  Wilnie trzej nieznani sprawcy 
pobili Donata WaSkevićiusa (ur. 1975 
r.), odebrali 300 litów, kurtkę, obuwie, 
zegarek i paszport.

11 grudnia o  godz. 22.00 na ul. 
Żvaig2dżit| młody człowiek prysnął ga­
zem w twarz Aldonie Ćyvaitć (ur. 1947 
r.), odebrał torbę, w  której było 300 
litów i ubranie.

12 grudnia o  godz. 15.45 do sklepu 
"G aidelis”  we wsi Rudom ino (re j.

wileński) wdarli się dwaj zamaskowsm 
mężczyźni, którzy grożąc pistoletem 
ekspedientce A .  Tarailienć zabrali 

około 3000 litów.

Śmierć w  płomieniach
12 grudnia o godz. 11.55 w dofflu 

K  Szyszkowskiegowewsi Rudniki (re- 
jon solecznicki) z  niewiadomych P*V' 
czyn wybuchł pożar. Zginął gospodarz-

Kto spirytus pije, 
tego we dwa kije...
12 grudnia o  godz 8.00 w Małp1 

Solecznikach (rej. solecznicki) P0^  
zatrzymała samochód *MAZ| fljl 
stracji ZVJ  673) z  przyczepą,
było 20 ton spirytusu. Ładunek fik)—
samochód "Audi 10<T (nr r^eso* }1 
D K Z  066). W  trakcie śledztwa r a g j i  
ko Małych Solecznik znaleziono fl>a|F
zyn, w którym przechowywano jes*** 
ton spirytusu. Dochodzenie-trw s .^ ^  

O pracował Andrzej RUD2N5*
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Rozmowa na aktu

O odpowiedzi dla Rady Europy
gjerownik sejmowej delegacji na Zgromadzenie Parlamentarne Ra­

dy Europy i członek Komitetu Spraw Politycznych RE Algirdas GRI- 
ęfUS zgodził się na skomentowanie memorandum parlamentarzysty 
romańskiego G. Frondy w sprawie wykonania zobowiązań Litwy.

litewskiego, za które zezwala się Oprócz innych oskarżeń L i­
twa przedstawiona została jako 
państwo, w którym krzywdzone są 
mniejszości narodowe.

— Sejmowa grupa koordyna­
cyjna już przygotowała Radzie Eu­
ropy raport-odpowiedź o  wykony­
waniu podjętych przez L itw ę  
zobowiązań i niebawem zostanie 
oo przekazany Komitetowi ds. Po­
litycznych, Komitetowi Prawnicze­
mu i Praw Człowieka R E  oraz ko­
mitetom państw, nie zrzeszonych w 
RE Zapraszamy kompetentnych 
reporterów do przeprowadzenia 
dodatkowej i powtórnej analizy. 
Rząd litewski zapewnia całą 
niezbędną informację. Tymczasem 
memorandum G. Frondy, zdaniem 
litewskich instytucji rządowych, jest 
stronnicze, nieobiektywne i nie­
kompetentne.

W raporcie-odpowiedzi obala­
my stwierdzenia rumuńskiego 
parlamentarzysty o tym, iż rzeko­
mo na Litw ie  krzywdzone są 
mniejszości narodowe. Niewątpli­
wie, jaki wszędzie, w tej dziedzinie 
wciąż nie brak problemów. O  nie­
których z nich decyduje nie zła wo­
la, lecz brak środków. Stwierdze­
nie, że  nikt n lieszkańców  
rosyjskojęzycznych nie uczy mowy 
litewskiej, delikatnie mówiąc, wy­
daje się niesłuszne. Państwo utrzy­
muje szkoły mniejszości narodo­
wych, istnieją ośrodki nauczania 
języków, wydaje się literaturę me­
todyczną, wspiera się kursy języka

płacić przedsiębiorstwom i fabry­
kom. Wreszcie warunki bytu i pracy 
w.szkołach Litwy Południowo- 
Wschodniej są uzależnione od tego 
samego braku środków —  szkoły 
litewskie również ogrzewane są pie­
cami, a niektóre z nich nie mają 
nawet kanalizacji.

Stwierdzenie, że Rosjanin, na­
wet posiadający tytuł profesora, nie 
może zdać egzaminu z języka lite­
wskiego, nie ma żadnego uzasad­
nienia. Jestem przekonany, że ta­
kiego przypadku jeszcze nie było.

Kwestia nie uznawania Uni­
wersytetu Polskiego również nie 
oznacza żadnej dyskryminacji 
mniejszości. Na Litwie zarejestro­
wano niejedną prywatną wyższą 
uczelnię. Na Uniwersytecie Peda­
gogicznym można wszak studiować 
język polski i literaturę, na Uniwer­
sytecie Wileńskim działa katedra 
polonistyki. Z e  szkół z polskim 
językiem wykładowym w tym roku 
do wyższych uczelni wstąpiło 41,7 
proc. absolwentów.

Zarzut G. Frondy, że  Litwa do­
tychczas nie podp isała karty 
mniejszości narodowych i języków 
regionalnych również jest wątpliwy. 
Mamy ustawę o mniejszościach na­
rodowych, pracujemy nad nowym 
projektem ustawy o  mniejszościach 
narodowych, który zostanie uzgo­
dn iony z  U staw ą  o języku  
państwowym. Karta nie jest dla nas 
dokumentem obowiązkowym.

• Co można powiedzieć na temat 
opieszałej reprywatyzacji nieru­
chomości w regionie wileńskim. 
R ze c zyw iśc ie , państw o nie 
uznawało w swoim czasie doku­
m en tów  wydanych w okresie 
m iędzywojennym przez polskie 
władze okupacyjne. Dotyczyło to 
również Litwinów zamieszkałych w 
tym regionie. Obecnie to ograni­
czenie zostało zniesione— zezwala 
się na reprywatyzację na podstawie 
zeznań świadków w drodze sądo­
wej. N ie oznacza to bynajmniej dys­
kryminacji Polaków.

Albo stwierdzenie, że zmiany 
administracyjno-terytorialne godzą 
w  prawa mniejszości narodowych. 
Rzeczywiście, w  związku z rozbu­
dową Wilna, Kowna, miast uzdro­
wiskowych, opinia kierownictwa re­
jonowego i miejskiego nierzadko 
jest sprzeczna. Miasta jednak będą 
się rozwijać, jest to nieuchronne.

Istnieje też zarzut, że na Litwie 
obowiązuje zakaz dwujęzycznych 
napisów  w reg ion ach  zam ie­
szkałych przez mniejszości narodo­
we. N ie ma przecież żadnego zaka­
zu , co  inn ego , gdy chodzi o 
wypaczanie oficjalnych/nazw. To  
rzeczywiście jest zakazane.

Z  podobnymi zapatrywaniami 
pana FFundy rzeczywiście nie 
sposób się zgodzić.Na posiedzeniu 
Komitetu Spraw Politycznych Ra­
dy E u ropy  w  K open h adze  
zamierzałem skomentować to me­
morandum, ale autor dokumentu 
na posiedzenie się nie stawił.

—  Dziękuję za rozmowę. '

R. R UTKAUSKAITt

Do Prezydenta Republiki Litewskiej 
Do Sejmu Republiki Litewskiej 
Do Rządu Republiki Litewskiej

Oświadczenie Litewskiej 
Rady Wspólnot 

Mniejszości Narodowych
30 listopada br. przewodniczący sejmowej frakcji Związ­

ku Polaków na Litwie Z  Siemicnowicz w  oświadczeniu "W  
•prawie raportu parlamentarzysty Rady Europy G. Frondy" 
PBał, że raport G. Frundy popierają Związek Polaków na 
Litwie, Akcja Wyborcza Polaków na Litwie, inne organizacje 
®ńiejszośd narodowych.

Litewska Rada Wspólnot Mniejszości Narodowych 
oświadcza, że kategorycznie odgranicza się od roszczeń

członka sejmowej frakcji Z P L  Z . Siemienowicza do repre­
zentowania wszystkich mniejszości narodowych. Żadna ze 
w spólnot mniejszości narodowych L itw y  nigdy nie 
upoważniła i nie upoważni żadnej osoby, partii lub organiza­
cji do zabierania głosu w  je j imieniu. Spekulacje polityczne, 
wszczęte przez raport G. Frundy dla Komitetu Spraw Polity­
cznych Rady Europy odnośnie tego, że na Litwie rzekomo 
łamane są prawa mniejszości narodowych, są bezpodstawne.

Na Litwie praw mniejszości narodowych bronią ustawy, 
istnieją instytucje władzy wykonawczej, zapewniające prze­
strzeganie tych ustaw. Od chwili odrodzenia niepodległości 
Litwy członkom mniejszości narodowych udzielono wszel­
kich praw politycznych. Państwo Litewskie wspiera szkoły, 
prasę, audycje telewizyjne i radiowe oraz działalność 
społeczną 1 kulturalną mniejszości narodowych. Problemy 
istnieją i w  miarę możliwości są rozstrzygane.

Litewska Rada 
Wspólnot Mniejszości Narodowych

W czoraj % prasie IMtoy

* W  p u b lik a c ji p t. " W ł a d z a ,  s a ­

m o r z ą d  I  “ t a l n y "  d o k u m e n t *  j » -
GUnslds pisze:
ministerstwo Reform Administracyjnych i Samorządów 

PT2cP*uwadziło wczoraj konferencję prasową. Sekretarz mini- 
/ ? * * *  ds. samorządów Julius Jurginis i naczelnik powiatu 

lego AlfonsasMacaitis opowiedzieli o  dosyć skomptiko- 
* ł°ycfatosunkach między udadzą a samorządami.

Najwięcej niezgody panuje w  kwestiach podziału 
reprywatyzacji ziemi, nieruchomości i in. Samo- 

°®karżają ministerstwo oraz naczelników powiatów o 
z  konstytucją krępowanie samorządów i zamiast 

swoich praw w  sądach* jak mówi J. Jurginis, "zaj- 
burzeniem demokracji”.

®yh legislatorzy, którzy sami przyjęli np. usuwy o  go- 
P°darstwie chłopskim  oraz o  repryw atyzac ji 

Ruchomości (...), ze zmianą okoliczności oskarżają 
jjj*d»*awideli obecnego rządu, korzystających z tych 
^  ^  °  transakcje z  korzyścią własną i inne niesłychane 

Zarządzanie gospodarką litewską wyraźnie się 
113 w kierunku polityzacji, powiedział J. Jurginis.

. _ A- Maćaitis wyraził życzenie, aby prasa dogłębniej i

obiektywniej informowała społeczność o działalności władz 
powiatowych. Przypomniał publikacje "Lietuvos aidas" i 
"Lietuyos rytas", rozpowszechniające, w  jego mniemaniu, 
fałszywe dane na lemat podziału ziemi w.Wilnie. Wszystko 
się robi według uchwał rządu, powiedział A. Maćaitis, i 
żadna parcela miejska nie została sprzedana bez zgody 
mera. Zapytany o  stosunki z samorządem rejonu 
wileńskiego, naczelnik powiatu powiedział, że tam rządzi 
Maciejkianiec i Co, mer nie może podjąć żadnej decyzji. W  
rejonie krążą pogłoski, że Polacy, którzy odzyskają ziemię, 
nie otrzymają emerytury. Dlatego też ludzie nie biorą zie­
mi, chociaż i mają dokumenty.

Przedstawiciele władzy niejednokrotnie podkreślali, że 
ich krytycy mają swoje cele polityczne u progu wyborów. 
R ozpow szech n ia ją  dokum enty, n ie podnoszące 
międzynarodowego prestiżu Litwy, powiedział J. Jurginis. 
Od ekspertów ds. samorządów Rady Europy, przebywają­
cych obecnie na Litwie, otrzymano wiadomość o podpisa­
niu przez Vytautasa Landsbergisa i mera wileńskiego Alisa 
VidQnasa "poufnego, nierozpowszechnianego dokumen­
tu", oskarżającego rząd Litwy o  uzurpację praw sa­
morządów. Ponieważ ani konkretnego źródła, ani cytatów 
z  tego dokumentu J. Jurginis nie podał, musieliśmy sami 
wyjaśniać jego treść i pochodzenie.

Od osób , p ra^ p ących  nad dokum entem , 
dowiedzieliśmy się, że opracowany został według rezolucji 
Litewskiego Zjednoczenia Samorządów z 22 czerwca 1995 
r. T e  rezolucje zostały rozesłane również sejmowemu Ko­
mitetowi Samorządów, rządowi oraz Ministerstwu Sa­
morządów. Tytuł dokumentu: "O sytuacji samorządów na 
Litwie". V . Landsbergis podpisał go jako osoba, odpowie­
dzialna za przekład".

Wracając dotemaiu: BLfetuvos rytas" 
/ Jegó Czytelnicy w obronie pomnika 
M.DordzIka

Tra g iczn y  los pomnika 
przy ulicy Maironisa

Dziś wieie się mówi i dysku­
tuje o  zabytkach wileńskich, 
które należałoby je lc z e  zburzyć. 
CÓŻ, "burzyć:— to nie budować" 
— tak brzmiałby przekład popu­
larnego w swoim czasie powie­
dzenia.

Chciałbym porozmawiać na 
temat pewnego zburzonego, lecz 
nie odbudowanego pomnika. 
Starzy, a nawet nie bardzo starzy 
wilnianie doskonale pamiętają 
pomnik przy ul. Maironisa, nie 
opodal mostu na Wilence, pro­
w adzącego na Zarzecze. W  
ósmym dziesięcioleciu wilnianie 
popularnie zwali go "grobem oj­
ca", zwłaszcza zbierający się na 
piwo przy stojącym obok kiosku.

Był to blisko dwumetrowy 
pomnik z szarego i czarnego gra­
nitu z  brązowym wizerunkiem 
Matki Boskiej Ostrobramskiej. 
Był też napis, wyryty w granicie w 
języku polskim, głoszący: T u  
obok w Wilence dn. 23 kwietnia 
1931 roku zginął śmiercią boha­
tera Mieczysław Dordzik, ucz. 
szkoły rzemieślniczej ratując z fal 
pam iętnej powodzi m ałego 

■i Chackiela Charmaca. ó w  czyn 
dziecka Wilna z chrześcijańskiej 
m iłości b liźn iego  zrodzony 
uczciła tym pomnikiem ludność 
wileńska".

Już od ponad roku pomnika 
nie ma. Rzekomo zniosła go pi­
jana kobieta własnym samocho­
dem. Potrąciła i zburzyła. Na 
miejscu wydarzenia leżało kilka

kawałków plastyku i pokrytego 
niklem metalu, nie było jednak 
ani okrucha szkła. Byty też ślady 
opon potężn ego traktora 
"Biełaruś".

Mniejsza o  to, niech to pozo­
stanie zapomnianą historią dete­
ktywistyczną.

Nie można jednak zapom­
nieć o samym pomniku! Pozostał 
granitowy postument, na którym 
stał pomnik. Niekiedy składa się 
tam kwiaty, zapala świeczkę. A  
sam pomnik (złamany został w 
połowie tylko lewy słup szarego 
granitu) wywieźli ludzie z samo­
rządu miejskiego. Gdzie? Może 
w nieznanym kierunku?

Jak stać się mogło, że po­
mnik, który przetrwał wojnę, 
okupację niemiecką oraz długie 
dziesięciolecia okupacji sowiec­
kiej, został wyburzony po odzy­
skaniu niepodległości i  dotych­
czas nie jest odbudowany?

Co mogą powiedzieć na ten 
temat mer Wilna p. Vidunas, wi- 
cemer p. Sikorskis bądź ich do 
radca architekt p. Jurgielionis?

Rozpoczyna się okres kam­
panii przedwyborczej. Może ktoś 
zechciałby zdobyć sobie dodat- 

, kowe punkty pomagając w szyb­
szej odbudowie zburzonego po­
mnika, uw ieczn iającego 
bohaterski czyn skromnego wil­
nianina.

Vytautas KAUNAUSKAS, 
plastyk

'Sostine* f L  r.*), 7 grudnia br.

Dziwna obojętność wobec 
spuścizny kulturalnej

W  związku z publikacją pla­
styka V . Kalina uskasa "Tragicz­
ny los pomnika przy ulicy Mairo­
nisa" z 7 grudnia br. chcę coś 
niecoś uzupełnić.

Obalony pomnik przez dłuższy 
czas leżał w miejscu wydarzenia i, 
niestety, nikt się o  niego nie 
zatroszczył, aczkołwieknależało 
tuż na miejscu uporządkować roz­
bitą część, podnieść i przymocować 
strąconą, lecz nie rozbitą główną 
płytę granitową.

'* Gdy upłynęło już sporo czasu, 
przechodnie widzieli i dziwili się, 
dlaczego mężczyźni (wśród nich 
był jeden w  mundurze policjanta) 
zamiast podnieść i umocnić zwalo­
ny pomnik, załadowali na sa­
mochód i wywieźli jego podsta­
wową nieuszkodzoną część —  
granitową płytę z napisem.

Pomnik został zniszczony 
gdzieś rok lub dwa lata temu w noc 
zmiany czasu letniego z  soboty na 
niedzielę. Wczesnym rankiem, 
przechodząc obok, widziałam 
drobne odłamki plastykowe i ni­
klowe od samochodu, głębokie 
ślady kół oraz papierek z napisem 
po rosyjsku, wykonanym od ręki: 
"Nie zapomnij wyłączyć światła!". 
Następnego poniedziałka w audy­
cji telewizyjnej "01-02-03" był 
reportaż z miejsca nocnego incy­
dentu —  w samochodzie osobo­
wym pokazana została pijana ko­
bieta, ględząca coś po litewsku... 
Nieprawdopodobne, aby sa­
mochód osobowy mógł zwalić po­
mnik. Dlaczego nie zażądano, aby 
ta kobieta wyrównała wyrządzoną 
szkodę? Moim zdaniem, dla policji 
musiała być znana

M. in. przed tym wydarzeniem 
nie opodal koło pomnika A. Mic­
kiewicza przy u L Maironisa niejed­
nokrotnie usiłowano oderwać i 
skraść aż pięć płyt granitowych-. 
Zadziwiająca obojętność wobec 
spuścizny kulturalnej! Ani w tym 
unikalnym pod względem archi­
tektonicznym zakątku, ani pobli­
skim strasznie nieprzytulnym Za­
rzeczu patroli policji jakoś nie 
widać. Trudno coś powiedzieć, 
skoro na samym placu Giedymina 
skradziono z katedry miedziane 
rynny deszczowe!

Nic dziwnego, że społeczeń­
stwo tak bardzo jest niezadowolo­
ne z pracy Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych. Powiadają, że 
"Mąż zazwyczaj ostatni dowiaduje 
się o niewierności swojej żony..." 
Jest to analogiczny przypadek 
między naszą władząa jej funkcjo­
nariuszami...

Napisałam to wszystko i 
myślę: komu to jest potrzebne? 
Samorządowi miejskiemu? Sta­
rostwu Staromiejskiemu? Inspe­
kcji spuścizny kulturalnej? 
Służbie ścigania przestępstw? A  
może temu pochmurnemu po­
rankowi litewskiemu, który jesz­
cze nie zaświtał?

T .&
(nazwisko znane redakcji) 

'Sostine* (“L-r.'), 13 grudnia br.

P. S. P rzy jednej publikacji 
zamieszczono zdjęcie pomnika 
M ieczys ław a D ordzika, przy 
d r u g ie j  —  j e g o  fra g m en t. 
Z d jęc ie  zostało udostępnione 
przez "K urier W ileński" ze zga­
dywanki "K ra job razy W ilna i 
WHeńszczyzny".



Dudajew: pokój zależy od nowego 
kierownictwa w  Rosji

Przywódca zbuntowanych Czeczenów Diochar Dndąjew powiedział w  W  ciągu minionej doby bojowni- 
środę, i t  zaprowadzenie pokoju w  tej póŁnocnokaukasIdej republice będzie cy czeczeńscy 45 razy zaatakowali poi 
możliwe tylko za nowego kierownictwa w Rosji, 1 dodał, i t  walka dopiero się zjrcje wojsk rosyjskich, w tym j j L  
zaczęła. Groźnym. P o  stronie roayjskid nu

owego wiecu «  
podczas strzela-

bojowników

Z doniesień PAP, Ze świata
14 g rudnia  1995 r. «tr

Biskupi polscy I niemieccy: 
przebaczamy I prosimy o przebaczenie

Biskupi polscy i niemieccy we wspólnym słowie, opublikowanym 13 boi, 
w  30. rocznicę wymiany listów pojednania między Konferencją Episkopatu 
Polski i Konferencją Episkopatu Niemiec, raz jeszcze wypowiedzieli "Prze­
baczamy i prosimy o  przebaczenie". Troska o porozumienie i pojednanie 
między naszymi narodami znajdującymi się w  sercu Europy stanowi 
równocześnie podstawę pokoju i porozumienia w  całej Europie" —  stwier­
dzają biskupi obu krajów.

Wspólny list biskupów polskich i niemieckich został zaprezentowany 13 
bm. na konferencji prasowej w siedzibie Sekretariatu Episkopatu Polski w 
Warszawie przez przedstawicieli obu Episkopatów.

"Dziś w  50. rocznicę zakończenia II wojny światowej wypowiadamy wspól­
nie: "Przebaczamy i prosimy o  przebaczenie". Pamiętamy przy tym o  całej 
krzywdzie, jaka została wyrządzona w  trakcie wojny i w  jej następstwie, I^lko 
prawda może nas wyzwolić —  prawda-, która niczego nie upiększa i niczego nie 
| pomija, która niczego nie przemilcza i nie dopomina się wyrównania krzywd,
] gdyż byłoby to sprzeczne z  prośbą, którą ustawicznie zanosimy: "Odpuść nam J nasze winy,jako i my odpuszczamy naszym winowajcom". Mamy przy tym przed 

\ oczyma zbrodniczą agresję naród owosocjalis tycznych Niemiec i bezmiar 
krzywd, jakie w  następstwie zostały wyrządzone Polakom przez Niemców. Tą 
prośbą obejmujemy krzywdę, jaka wskutek wygnania i utraty rodzinnych stron, 
na mocy decyzji zwycięskich mocarstw, została również wyrządzona wielu N ie­
mcom przez Polaków. Tak oto rozpętana przez hitlerowskie Niemcy przemoc 
zwróciła się w  końcu przeciwko własnemu narodowi. Dopiero dzisiaj, kiedy w  
Polsce można mówić o  tym swobodnie, uświadamiamy sobie bezmiar krzywd, 
które w  łączności z  tym samym postanowieniem doprowadziły wielu ludzi do 
utraty ziem ojczystych na Wschodzie"— głosi list

Biskupi polscy i niemieccy podkreślają w  nim, źe ."Polacy i Niemcy s 
odnaleźli dzisiaj swoje w  pełni zasłużone miejsce jako sąsiedzi pośród euro­
pejskiej rodziny narodów. Obecnie Europa coraz bardziej zrasta się w  gospo­
darczą i polityczną jedność, w  której swój udział mają także narody Środkowej 
i .Wschodniej Europy", ą "Kościół w  obu naszych krajach z  pełnym przekona­
niem popiera tę drogę ku odbudowie europejskiej jedności".

Oleksy o tajemniczej 
wypowiedzi Wałęsy

T o  bardzo tajemnicza wypowiedź i ja  ją  przemyśliwuję i analizuję" —  
powiedział w  środę dziennikarzom premier Józef Oleksy, proszony o  skomen­
towanie wypowiedzi prezydenta Lecha Wałęsy o  posiadanych przez niego 
dowodach na międzynarodowe powiązania postkomunistycznej oligarchii. 
Prezydent wspomniał o  tym we wtorek, na spotkaniu z  Klubem Parlamentar­

nym KPN.
Prem ier dodał, i e  już wcześniej padały różne groźby ze  strony 

ustępującego prezydenta. "Myślę, że ma to  związek z przykrą chwilą końca 
kadencji"— powiedział. Zdaniem premiera, tego typu wypowiedzi "naruszają 
wizerunek kraju i jego ład wewnętrzny".

Zapytany, jak odebrał fakt, żeani on, ani nikt z  członków rządu nie został 
zaproszony do Gdańska na obchody rocznicowe wydarzeń na Wybrzeżu, 
premier odparł: T o  nic-pierwszy raz te rocznice są własnością jednej części 
żyda publicznego, ale czas już, aby takie uroczystości obchodzić razem, bo 
one były sprawą ważną we wspólnej historii kraju”.

Proszony o  ocenę stanu wojennego w  14 rocznicę jego  wprowadzenia 
Oleksy stwierdził: "Co rok dokonujemy takiej oceny, powracamy myślą do 
tamtych dramatycznych dni i ich ocena jest jednoznacznie krytyczna. T o  był 
dramat, który zdarzył się na odcinku historii kraju i narodu, którego 
bolesność będzie nieraz przywoływana i z którego nauki powinny być zawsze 
zapamiętane".

- Frartęja
Trwa próba sił między związkami 

a rządem
Francuskie związki zawodowe umocnione sukcesem ogólnonarodowej 

akcji protestu, w  której we wtorek uczestniczyło od miliona do dwóch 
milionów osób, kontynuowały w środę próbę s ił z rządem dotyczącą reformy 
systemu ubezpieczeń społecznych.

Bliska partii komunistycznej centrala C G T  zapowiedziała przeprowa­
dzenie nowych masowych demonstracji w  sobotę.

Apel ten ogłoszono w  chwili, gdy premier Alain Juppe powtórzył w 
Zgromadzeniu Narodowym, źe  podtrzymuje plan uratowania systemu ochro­
ny socjalnej i zapowiedział stopniowe Wprowadzanie go w  życie.

W e wtorkowych manifestacjach przeciwko planowi Juppe uczestniczyło, 
rg policji, ok. 932 tysięcy osób, a wg związków— trochę ponad dwa miliony.

Tymczasem w środę, w  dwudziesty dzień z  rzędu, pomimo ustępstw ze 
strony rządu, trwał strajk kolejarzy. W  dalszym ciągu nie kursowały pociągi 
na liniach m iędzymiastowych i  podparyskich. P raw ie całkow icie 
sparaliżowany był też transport publiczny (metro i autobusy) w  Paryżu.

Nawet w  przypadku zakończenia strajku, potrzeba będzie —  z przyczyn 
technicznych — dwóch dni na przywrócenie regularnego kursowania pociągów.

Watykan 
incydent w Bazylice św.Piotra

Młody włoski student skrytykował papieża Jana Pawła II za publiczne 
uściśnięcie dłoni b. premierowi Włoch Giulio Andreot tiemu. Doszło do tego 
w  czasie mszy z udziałem Jana Pawła II, odprawianej corocznie w Bazylice 
św. Piotra dla studentów szkół wyższych Rzymu.

25 listopada b. premier Włoch Giulio Andreotti, przeciwko któremu 
toczy się w  Palermo proces o współpracę z  Cosa Nostrą, uczestniczył w 
Watykanie w zorganizowanej przez Papieską Radę ds. Duszpasterstwa 
Służby Zdrowia konferencji na temat etyki lekarskiej. Papież, który odwiedził 
uczestników konferencji podczas obrad, przywitał Andreottiego uściskiem 
dłoni.

Ie L T A .  P A I  P R E S S

Rozmawiając z  dziennikarzami, 
Dudajew podkreślił, że nie będzie 
zwycięzców i pokonanych w  walkach 
w Czeczenii. "Wojna wchodzi w  nową 
fazę. W ojna dopiero się zaczyna. 
B ę d z ie c ie  św iadkam i te g o "  —  
stwierdził czeczeński przywódca.

Dudajew, poszukiwany przez 
Rosjan, powiedział, że rozmowy po­
kojowe są istotne, ale on nie może 
sobie wyobrazić dyskusji z  obecnymi 
władzami na Kremlu. ''Dalsze nego­
cjacje są nie tylko możliwe, ale wręcz 
konieczne" —  ocenił Dudajew. "N ie­
s te ty  b ęd z ie m y  chyba m u sie li 
zaczekać do zmiany kierownictwa w

Czernom yrdin nie 
ugnie się 

komunistom
Prem ier W ik to r  Czernomyr­

din zapowiedział, że  po mających 
się odbyć w  najbliższą n iedzielę 
wyborach do Dum y Państwowej 
po lityka  rządu rosyjsk iego  nie 
ulegnie zm ianie, m imo iż  można 
s ię  spodziewać sukcesu w ybor­
czego komunistów.

T ru d n o  jest mi prognozować, 
jednak komuniści zdobędą całkiem 
sporą liczbę głosów. N ie będzie (jed­
nak) zm iany polityk i, będziemy 
k on tyn u ow a ć  naszą l in ię "  ~  
powiedział w  środę podczas konfe­
rencji prasowej rosyjski premier.

Rosji. Obecne władze nie są do nicze­
go zdolne” —  dodał.

C zeczeń sk i p rzyw ódca 
rozmawiał w  bezpiecznej kryjówce w 
górach południowej Czeczenii, na te­
renach, których Rosji nie udało się 
sobie podporządkować, mimo rocz­
nych walk. ”W  tak głupiej wojnie nie 
może być zwycięzców, ani pokona­
nych" —  ocenił Dudajew.

Rosja wysłała wojsko do Czecze­
nii 11 grudnia zeszłego roku, by 
stłumić dążenia niepodległościowe 
tej republiki. Siły federalne zajęły w 
lutym Groźny, ale bojownicy Dudaje- 
wa schronili się w  górach i stamtąd 
dalej stawiają opór.

żołnierzy zostało rannych.W walkami 
zginęło 17 bojowników czeczeńskich 
—  poinformowało w  środę dowto. 
two wojsk federalnych.

W  nocy z  wtorku na środę bojo*, 
nicy ostrzelali kwaterę rosyjskie^ 
sztabu operacyjnego. 40 km ^  
północ od G roźnego ponad 30 bo- 
jowników czeczeńskich zaatakowało 
40-osobowy oddział wojsk federal­
nych, w  wyniku czego zginęło 10 Czê
czenów.

Podczas

f l
Nie jest jasny los zaginionego 

samolotu TU-154
Nada] nie Jest jasny los samolotu TU-154, Ictóiy z 97 osobami na pokładzie 

zaginął w ubiegły czwartek na rosyjskim Dalekim Wschodzie. NapływąfąM 
ten temat sprzeczne informacje.

Rzeczniczka rosyjskiego mini­
sterstwa ds. sytuacji nadzwyczajnych 
powiedziała w  środę w  Moskwie, że 
nie może potwierdzić wcześniejszych 
doniesień agencji ITAR -TASS  o  od­
nalezieniu wraku w rejonie Chabaro- 
wska i ustaleniu, że  nikt nie przeżył 
katastrofy.

Poszukiwania, iak stwierdziła, na­
dal trwają. Agencja dpa podała, źe 
relację TASS-a zdementował także 
rzecznik lokalnych władz obrony cy­
wilnej.

Powołując się na ten sam resort 
dpa poinformowała w  środę, że wrak 
samolotu został odkryty przez satelitę 
w  rzece Połnowodnaja w odległości 
ok. 150 km na północny wschód od 
Chabarowska. Według rzecznika mi­
nisterstwa, na zdjęciu satelitarnym 
wyraźnie można rozpoznać szczątki 
samolotu. Trzeba je  jednak jeszcze 
zidentyfikować.

W  k a ta s tro fa ch  lotniczych 
zginęły w  Rosji w  1994 r. łącznie 302 
osoby, a  w  1993 r. —  222.

Filipiny 111BB i  i i  J i
v  ^  | p  u  

Pożar promu —  ok. 17 ofiar śmiertelnych

Około 17 osób zginęło w  czasie 
pożaru, który wybuchł w  środę na 
filipińskim promie lO m dody Crist". Za 
zagin ione uważa się 16 osób  —  
p oin fo rm ow a ła  filip iń ska straż 
przybrzeżna. W ielu  z  tych, którzy 
przeżyli katastrofę, doznało ciężkich 
poparzeń.

Na pokładzie promu znajdowało 
się 102 pasażerów i 41 członków załogi

Prom kursował między poszcze­
gólnymi wyspami filipińskimi. Pożar 
na jego  pokładzie wybuchł w  Zatoce 
Manilskiej w  odległości 90 km na 
południowy zachód od stolicy Filipin. 
Nastąpiło to w  czasie rejsu na wyspę 
Mindoro.

Na pomoc pośpieszył najpierw 
inny prom , k tóry jak o  pierwszy 
odebrał sygnały SOS. Potem do rato­

wania pasażerów, których wielo po 
wybuchu pożaru skoczyło do morza, 
przyłączyły się okręty wojenne, jed­
nostki straży przybrzeżnej i  statki 
handlowe. Pożar na pokładzie promu 
o pan ow an o  po praw ie  pięcio­

godzinnej akcji gaśniczej.
N A  ZDJĘCIU: ofiary poiam w  

promie "K imelody Crist".
F o t  EPA-ELTA

Bośnia

Referendum Serbów w sprawie Sarajewa
Serbowie z  Sarajewa w  98,78 proc. 

odrzucili podczas wtorkowego referen­
dum postanowienia porozumienia z 
Dayton dotyczące statusu miasta —  
podało w  środę źródło oficjalne w  Pale,

siedzibie władz bośniackich Serbów 
koło Sarajewa.

Z  85.189  u praw n ionych  do 
głosowania, w  referendum  w zięło  
udział 78.149 osób. Oznacza to, że fre­

kwencja wyborcza wynosiła 91,W J*00 
—  poinformowała komisja 
T a k "  dla porozumienia pow iat**0 
651 głosujących (0,83 proc.), p®*0 *5 
gdy 303 głosy uznano za nieważne-
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Zatwierdzone uchwałą Wileńskiej Rady

Taryfy obowiązkowej opłaty patentowej według 
rodzaju działalności dla osób fizycznych 

(w litach rocznie)

1500
2000
200
600
1100
800

.3000

900

300

i, RodnJ działalności:
l'j ayrie i  naprawa różnej odzieży i nakryć głowy 
l i  maszynowe dzierganie w y r o b i  dzianych *
13. roczne dzierganie wyrobów dzianych x
14. produkcja i naprawa wyrobów ze skóry i galanteryjnych x 
li .  i  naprawa obuwia 
1.& produkcja wyrobów ceramicznych *
1.7. produkcja mebli, stolarka
li.  produkcja wyrobów z  papieru (z  wyjątkiem opakowań 
kartonowych), kości, wikliny, sztucznych kwiatów, wieńców *
1A  produkcja przyrządów bytowych *
j jo. produkcja trumien oraz innych atrybutów pogrzebowych *  1000 
m  prace budowlane i remontowe 3000
U 2. czochranie i przędzenie wełny 200
1J3. produkcja soków 200
114- produkcja kluczy, metalowych karniszy 600
1.15. prace hydrauliczne 1500
U 6. usługi szklarskie 400
117. wędzenie ryb, mięsa i wyrobów z  nich 300
1.18. naprawa silników elektrycznych, prądnic, goo
transformatorów
L19. produkcja luster 600
2. Usługi:
21 usługi fryzjerskie
IX  ̂  i usługi kosmetyczne, nie związane z  działalnością 
leczniczą i chirurgiczną
23. prace stenograficzne, pisanie na maszynie, prace 
introłigatorekie 
14. prace fotograficzne
25. naprawa sprzętu domowego, telewizorów i aparatów 
tadionych
2.6. naprawa zegarków
2.7. nagrywanie, wymiana i wypożyczanie kaset dźwiękowych i 
video
UL płatne toalety 
19. zbieranie żywca *
110. przewozy zaprz^iem konnym (za każdy przewóz)
111. przejażdżka dektromobilem (za każdy dektromobil)
IHandęl:
1L handel w  kioskach (za każdy kiosk):
3.L1. towarami przemysłowymi i innymi (włącznie ze 
ipożywc^mi)
32. handel z wózków i innych tymczasowych stoisk (za każde 
mejsce)
33. handel ze stoisk handlowych (za każde miejsce)
3.4. działalność przedsiębiorstw żywienia zbiorowego (za 
obsługiwane miejsce)
4. Inne rodząje działalności:
4.1. prywatna praktyka lekarska 
41. usługi średniego personelu lekarskiego 
43. gry komputerowe (za każdy automat)

* —  Patent uprawnia do handlu towarami własnej produkcji, wskazanymi w 
patencie.

A lit  YIOONAS,
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Sny o szkole elitarnej
(Dokończenie ze str. 1) |

—  Pamiętamy czyn pani ŁuęJL 
Nie wszyscy wiedzą, i t  honoraria za 
publikacje o szkole przekazywała na 
konto Jej budowy™

Szkoła je s t  bardzo ładna. T o  
piękny pomnik zrywa społecznego. A  
m yśm y m y ś le li ,  te  rod acy  na 
Wileńszczyźnie nie są do czegoś takie* 
go zdolni. Dlaczego właśnie to miejsce 
wybrano na polską szkołę?

—  Z e  względu na dogodny dojazd 
z  każdego punktu miasta. Dzieci z  no­
wych dzielnic nie miały własnej szkoły. 
Najbliższe —  to były im. Syrokomli w 
okolicach Katwaryjskiej i 36, gdzie w 
rosyjskiej szkole są polskie klasy.

—  A  dziś podobno ma pan prze­
ludnienie, co świadczy o trafności wy­
boru.

—̂  Tak , mamy 2007 uczniów- 
Szkoła obliczona jest na 36 klas, a jest 
ich 81. Pełne dwie zmiany i jeszcze ma­
my filie ( 1-2 klasy) w  przedszkolach. 
Pobliska litewska szkoła również ma 
2227 uczniów. I również pracuje na 
d w ie  zm iany. C iekaw ostka —  w 
p rzyszłym  roku b ęd ziem y  m ie li 

. pierwszą maturę, a w  ubiegłym i w  tym 
przyjęliśmy'po 12 pierwszych klas.

—  Czy ta popularność to wynik 
krążących od dłuższego czasu rozmów 
na temat, i t  szkoła będzie elitarna, 
skomputeryzowana itp.? -

—  Prawie wszystkie szkoły są dziś 
przeładowane, polskie również. T o  nas 
cieszy, ale jak może być elitarną szkoła 
przeładowana? T o  utrudnia proces dy­
daktyczno-wychowawczy. Pierwsza 
zmiana np. ma trudności ze znalezie­
niem locum na przeprowadzenie lekcji 
wychowawczych.

—  T o  może macie dobrych peda­
gogów?

Odpukać w  niemalowane drze­
wo. Pedagogów mamy w  większości 
naprawdę dobrych.

—  Skąd ich bierzecie? Ilu  ich jest? 
H  — 136. Przeważnie z  Wilna i oko­
l ic  A  przyszli do nas po Uniwersytecie 
P ed agog iczn ym , un iw ersytetach

Nowiny z samorządu
Wżyta delegacji Kongresu 
Słmorządów Europejskich
^  Przebywająca w  Wilnie delegacja 

Europejskich Samorządów Te- 
Oralnych i Regionalnych (C LA R E ) 
^ E u ro fy  spotkała się z  merem Wilna 

Vidfinasem, z  przewodniczącym 
f^ w iy s tó w  litewskich Vytautasem 

'tem oraz przewodniczącym 
Komitetu ds. Samorządów

i ^ W o r e k  przedstawiciele CLA- 
vi sfę z  ministrem reform
7®ffli»tracyjnych i samorządów Min- 

j&PpR Stankevi£iusem.
.Celem  wizyty członków Kongresu 

zapoznanie się z  sytuacją samo- 
I  M  ^  przybyli na zapro- 
I S ^ 23*0*0^ 0 13tem Litewskiego 
I  Hq®°czenia Samorządów.

1 znów o ‘Lyońsklch 
, wodach'
^morząd wileński otrzymał przy­

gotow any przez francuską spółkę 
"Lyońskie wody” projekt porozumienia 
z  propozycją zanalizowania możliwości 
u tw orzen ia  w  W iln ie  w spóln ego  
przedsiębiorstwa wodociągowego, kie­
rowania nim oraz niezbędnych ku temu 
inwestycji.

Członkowie Zarządu Wileńskiego 
postanowili propozycję partnerów za­
granicznych rozważyć w  komitetach rady 
miejskiej i wyjaśnić stanowisko członków 
rady na temat możliwości udziału pry­
watnego kapitału w  działalności spółki 
akcyjnej "Vilniaus vandenys".

Spółka francuska została poinformo­
wana, że samorząd wileński zgadza się na 
rozpatrzenie jej propozycji,ale propozycje 
co do badań wodociągowych mogą też 
zgłaszać inne kompanie zarówno zagrani- 

. czne,jak też litewskie. Samorząd wybierze 
najdogodniejszy wariant.

Szwedzi zatroszczą się 
o światła uliczne 

Eksperci szwedzkiej firm y "Pe-

ek Traffic" zanalizowali skrzyżowania 
wileńskie, regulowane światłami i usta­
lili konkretne niedociągnięcia w  pracy 
środków regulowania ruchu. Opraco­
wali oni projekt, przewidujący potoko­
w e k ierow anie ruchem w stolicy, 
wdrożenie odpowiednich odstępów 
czasu w  sygnałach  św ietlnych, 
połączenie świateł ulicznych w ogólny 
system, a dla transportu pasażerskiego 
stworzenia prawa pierwszeństwa.

W d r o ż e n ie  te g o  p rogram u  
kosztowałoby w ileńskie merostwo 
około  12-13 min L t, w  związku z 
czym  szwedzka firm a proponuje 
s k o r z y s ta ć  z  k r ed y tó w  Banku 
Światowego, Europejskiego Banku 
Odbudowy i Rozwoju bądź innej in­
stytucji finansowej.

Członkowie zarządu stołecznego 
postanowili omówić propozycje "Peek 
Traffic” w  komitetach rady miejskiej, a 
dopiero potem podjąć konkretne decy­
zje.

D. l u k o ś e v ić ie n £

i)

I ŜLdo redakcji

"Kromka chleba"
I  kaiążce Stefana
I  % * y ń8kie80 P*- "Kromka
I w  ** t*kowe słowa: "Człowiek 

I bardz“ 'j wrażliwy na 
l  l i l o ^  “ ‘Hości niż siły.*1 N ie  mogę 

mUłz^ podzielić tym, co 
*0331, "Kromka chleba"... i

I  °Powiedzleć o tej "Kromce 

I  N c i S  nâ h rodaków z  Polski, o 
V ^ e l»k *  ?̂un<*ac^ *m. ks. Stefana 
l'4 > która przysłała prezenty

^ lco*aja- °  ićh wielkiej 
***■—-znanych i nieznanych

— o wrażliwości na drugiego człowieka. 
O  ich zatroskaniu, o  ich pamięci, o  ich 
poświęceniu dla nas tu żyjących.

Jakie to jest ważne dla nas, że o nas 
pamiętają. Może dla kogoś— to jedyna 
radość, jeszcze innym —  to nadzieja. 
Bóg zapłać naszym rodakom. Ilu znam 
takich, jak Małgorzata PółkoŚnik, 
Mieczysław Kleszcz, Mieczysław Za­
krzewski, Anna Gołębiewska, Krystyna 
Woydcka, Roman Chrubi, ks. Henryk 
Michalak, siostra urszulanka Jana 
Płaska, Wojciech Bąkowsld, Agnieszka

Dąbrowska, Józef Czubik, Włodek Ko­
bus, Kasia Wiater, Jan Marczak. A  
szczególnie chcę podziękować niestru­
dzonemu p. Jerzemu Orygatowiczowi 
—  człowiekowi wielkiego serca —  za 
wytrwałość, spokój i cierpliwość w  swo­
jej misji. Wielu nie znam wcale. Ale 
wszystkim mówię:. "B óg  zapłać” . 
Również mówię "Bóg zapłać* i naszym 
wileńskim Polakom: Zbigniewowi Ma­
ciejewskiemu, Janinie Radzi usz, Marii 
Stankiene, Romualdowi Gieczewskie- 
mu, Jerzemu Pawlukiańcowi i wielu in­
nym, których nie znam osobiście, lecz 
wiem, że się dzielą tym, co mają z po­
trzebującymi. Podziwiam tych ludzi i 
dziękuję Bogu, że jestem Polakiem.

Z  uszanowaniem
Alaksander LEWICKI

Wileńskim, Krakowskim, Wrocław­
skim, po KULu, po kolegiach nauczy­
cielskich w  Koninie, Olsztynie.

—  A  więc jednak młodzież, która 
wyjeżdża do Polski na studia, wraca?

—  W  Polsce też trudno o pracę. 
Zresztą wilnianie to mają do siebie, że 
nie mogą żyć bez Wilna... Nasi nauczy­
ciele bardzo chętnie dokształcają się, 
nie trzeba ich długo namawiać do 
podjęcia jakiejś inicjatyw. Cieszymy 
się, że mamy dobry zespół, ustaliliśmy 
już też swe słabe miejsca, wiemy co 
mamy robić. Słowem panujemy nad sy­
tuacją.

—  Z  pewnością brakąje jednak 
panu lituanistów, na co uskarża się 
wiele polskich szkół.

— .O nie. Mamy ich 17, to znaczy 
prawie dwa razy więcej niż polonistów. 
Uważamy, że język litewski w  polskiej 
szkole musi być na dobrym poziomie, 
aby żaden absolwent nie miał trudności 
z e  wstąpieniem do każdej litewskiej, 
uczelni. Wykorzystujemy możliwość 
podziału klas na grupy podczas lekcji 
języka litewskiego.

—  Kogo wobec tego brakuje?
-\—  Wykładowców angielskiego. 

Rodzice, którzy nieraz nie znają sami 
dobrze polskiego, chcą, aby dzieci 
mówiły po angielsku. A le  uczymy też 
niemieckiego i ostatnio francuskiego. 
Anglistów, niestety, brakuje nawet w 
wyspecjalizowanej Szkole im. S. Neris.

—  Dokąd idą wobec lego angliści 
po skończeniu studiów? Do biznesu?

—  Może. A le  ostatnio mówi się o 
tym, że ci z biznesu wracają do szkół.

—  Czy szkoła Jana Pawła I I  spe- 
cjalizuje się w  jakiejś dziedzinie?

— Jak dotąd nie. Pracujemy w  tym 
kierunku, aby mieć klasy profilowane. 
Obecnie jednak mamy jedną 10 klasę 
— to za mało, a by jąpro filować. Ważny 
też jest poziom uczniów w  klasach pro­
filowanych. Mamy np. dwie klasy pier­
wsze "czytające", czyli dzieci, które już 
czytają^ Zastanawiamy się właśnie, co z 
nimi zrobić —  albo "doizucić" jakichś 
p rzed m io tów , a lbo  p ozw o lić  
przeskoczyć klasę. W  jednej z  dwuna­
stu drugich klas uczymy dzieci plastyki 
wg programu autorskiego. Program

ten przygotowała nasza znakomita pla­
styczka Dominika Jachimowkz. Jej wy­
chowankowie mają w piątki tylko lekcje 
plastyki. Dążymy do zrobienia klasy ze 
wzmocnionym angielskim, ale musimy 
dopracować program.

—  Pańscy angliści studiowali w 
Polsce?

—  Nie, przeważnie w Mińskim In­
stytucie Języków Obcych.

' —  Wracając do szkoły elitarnej—
—- Tak, właśnie chciałem o tym 

powiedzieć. Mamy już klasę kompute­
rową. K om putery wprawdzie są 
stareńkie i jest ich o wiele za mało, ale to 
już coś. Zabiegamy o bardziej nowoczes­
ny sprzęt. Co się tyczy elitarności... W 
obecnych warunkach ekonomicznych 
naszego państwa tworzenie państwowej 
polskiej elitarnej szkoły jest niemożliwe 
z racji braku pomieszczeń, środków itp. 
Przeładowana szkoła nie może być eli­
tarną. W  moim rozumieniu, może nią 
być ty lko  szkoła prywatna bądź 
społeczna. Natomiast nasza szkoła musi 
być po prostu dobrą szkołą i konkurować 
z  innymi, w  tym z  eli tamą, pod względem 
poziomu, przyjmując pod swój dach 

wszystkich chętnych do nauki po polsku, 
ze  społeczną szkołą. Gdybym chciał 
stworzyć elitę,' to musiałbym dokonać 
segregacji, zaproponować wyjście ze 
szkoły tym mniej zdolnym lub mniej sta­
rającym się. A  na to, pracując w  szkole 
państwowej nie mam prawa, jak też su­
mienia. Szkoła społeczna, szkoła biznesu 
i zarządzania oraz języków będą płatne, 
a więc będą lam uczniowie wybrani W  
tych szkołach będzie zapewnione dojście 
do nowoczesnych technologii nauczania.

—  I  pańska rola w Kongresie 
będzie polegała na —

—  Moja rola i rola Rady Progra­
mowej będzie polegała na wyszukiwa­
niu ludzi, którzy by mogli realizować te 
wszystkie programy.

Barbara KWIATKOWSKA

NA ZDJĘCIU: przewodniczący 
Kongresu Polaków Litwy, dyrelctór 
S zko ły  Jana Pawła II Adam 
Błaszkiewicz.

Fot. autorka

Ceny na targowiskach 
wileńskich w bieżącym tygodniu

Rynek Rynek Rynek
Kalwaryjsld "Hale" "Seśldiii"

M ięso
Schab 18-19 Lt 17 Lt —
Szynka wieprzowa 13-15 Lt 12-14 Lt —
Boczek wieprzowy 10-12 Lt - 11U  . —
Boczek wołowy 8-9 L t 8Lt-
Antrekot lO L t 9Lt W, —  -
Szynka wołowa 11-13 Lt 11-12 U T_ . jjjj
Szynka barania 14-16 Lt 14-15 Lt --- .
Karkówka 13 Lt 12 Lt •-- '
Wątróbka wołowa 6-7 Lt 7;lJt
Wątróbka wieprzowa 7 L t .  5.50-6 Lt . '
Wątróbka cielęca 7-8 Lt 8 Lt - '
Kury 6.50 Lt 6-7 Lt

Nabiał
Mleko 1-1.10 Lt 1.10 Lt 1 U
śmietana 7-8 Lt 8 Lt
Twaróg kg 5-6 Lt 5 Lt 5L t
Jaja 3.60-5 Lt 3.50-6 L t 3.55-6 Lt

Jarzyny, warzywa 1 owoce 
Ziemniaki 0.60-0.90 Lt 0.60-1 Lt 0.80-1.20 Lt

Buraki 0.60-0.80 Lt 0.50-0.70 Lt 0.60 Lt
Marchew 0.80-1.20 Lt 0.80-1 Lt 1.00-150 Lt

Kapusta 0.60 Lt 0.40-0.50 Lt 0.60 Lt

Cebula 1.20-1 Lt 1.10-1 Lt 1-130 Lt

Pomidory 6-5 Lt 5-5.50 Lt 5 Lt

Jabłka 1.50-3 Lt 1-2 Lt 1-2 Lt
Inne produkty 

Cukier 2.90-3 U 3L t 3-3.10 Lt
Miód naturalny 17Lt 16-17 U ''
Olej 5 Lt 5.80 Lt: 5>5.50Lt

Ryby
Dorsz 5.50 Lt —  -  ; S a S  I
Skumbria 6.00 Lt ---- —
Drobna stinka 6.00 Lt '— - r r  |
Flądra 6.00-5.50 Lt —  - V
Śledzie 5-5.50 Lt —  £ai g i g

Przygotowała Julłtta TRYK
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Premiera w Rosyjskim Dramatycznym 

Ostatni dzień wojny mężczyzn 
z kobietami...

■Za nami — Nowy Jork" — jest to 
nowy utwór m łodego dramaturga 
ukraińskiego (Kijów) Maxa Kurro (prezen­
tującego Rosyjsko-Amerykańską Szkołę 
Młodych Dramaturgów), którego premie­
ra odbędzie się 15 grudnia br. (drugie 
przedstawienie, w sobotę — 16 grudnia).

"Za nami — Nowy Jork" należy do 
gatunku fantastyki komicznego triOeru". 
Rzecz o ostatnim dniu wojny między 
mężczyznami i kobietami. Mężczyźni to: 
sierżant Wojska Ukraińskiego, wujcio Ko­
la (gra go Władimir Redotow), szeregowy 
Armii Rosyjskiej — Siergiej (aktor Dmitrij 
Denisiuk) i szeregowy Armii USA Peter

(akt Michaił Fierópontow). I —  jedyna w 
tej wojnie kobieta, jest ona pilotem woj­
skowym (aktorka kina Szyszlianikowa). 
Spektakl wyreżyserował Aleksander Wie- 
likowsld (gościnnie —  Moskiewski Teatr 
Młodego Widza).

Scenografia — Galius Klićius, cho­
reografia —  Leokadia DabuźinskaM.

Alwlda ROLSKA 
NA ZDJĘCIU: "Za nami —  Nowy 

Jork* Maxa Kuno, w roli Kobiety— Irina 
Szyszlianikowa, Siergieja, szeregowe­
go  Armii Rosyjskiej —  Dmitrij Denisiuk 
(zdjęcie z  próby generalnej).

FoL D. Matwiej w

O tym należy wiedzieć 
Ostrożnie, fikcyjne przedsiębiorstwa

Państwowa Inspekcja Podatkowa 
rozpowszechniła wykaz fikcyjnych 
przedsiębiorstw, rzekomo zarejestrowa­
nych w miejskich bądź rejonowych insty­
tucjach władzy.

Prowadzą one nielegalną działalność i 
zawierają z przedsiębiorcami różne trans­
akcja handlowe w celach łatwego wzboga­
cenia się i oszustwa Inspekcja przypomina, 
że dokumenty rejestracji partnera transakcji 
przedsiębiorcy mogą sprawdzić w Departa­
mencie Statystyki oraz w miejscowej 
państwowej inspekcji podatkowej.

Jak na razie, państwowa instytucja 
finansowa wskazała 35 fikcyjnych 
przedsiębiorstw. Są to "Airida" SA, "Mabis" 
Z SA, *Orva‘  SA (rej. kiejdańsła), "Annis" 
ZSA (Kowno), "Atomazga* ZSA (rej. 
ignaliński), firma komercyjna S. Barkoni- 
sa, "Saturn" SA. firma A. śabiiauskasa, 
firma Kodicz ”Vilkodas" (Wilno), wspólne

przedsiębiorstwo litewsko-islandzkie "Be- 
pax", "Ema* ZSA. "Kyris' ZSA, "Savas kam- 
pas" ZSA, Trans" SA, "Vlko" ZSA, ■Yizija" 
ZSA (re j. m oże jsk i), prywatne 
przedsiębiorstwo D. JonuŚasa "Donatas", 
przedsiębiorstwo indywidualne "Biona" 
(rej. szacki), przedsiębiorstwo S. Giedrai- 
tisa, "Julika" ZSA (rej. rosieński), "Gildis" 
ZSA (rej. kłajpedzki), "Impulsas" ZSA, "Na- 
kta" ZSA (S zaw le ), "Keltas" ZSA, 
przedsiębiorstwo D. Kraujolisa, "Santa" 
ZSA (rej. jezioroski), "Marguva" SA (rej. 
jurborcki), przedsiębiorstwo indywidual­
ne S. Grabekaaa "Orbita", Tursas" ZSA 
(Kłajpeda), "Poiekis* ZSA (MariampoO. 
spółka gospodarcza "Bagas", “Gamona" 
ZSA, przedsiębiorstwo indywidualne G. 
Pauży (rej. szyiudd), "Gaionas" ZSA (rej. 
mariampolski), przedsiębiorstwo A. Sim- 
sonasa TUB (rej. uctański).

(ELTA)

Specjalnie dla "Kuriera Wileńskiego”

Jakub Rotbaum —  świat zaginiony
Kontynmąjemy druk fragmentów 

referatów wygłoszonych podczas kon­
ferencji naukowej (nL "W ilno Teatral­
ne") zorganizowanej przez Zakład 
W ied zy  o S ztu ce  U n iw ersytetu * 
Szczecińskiego.

Jakub Rotbaum —  reżyser, aktor, 
scenarzysta, artysta malarz, tłumacz, 
eseista —  urodzony w  Żelechowie na 
Z ie m i L u b e lsk ie j w  1901 roku, 
pochodził ze sławnej artystycznej ro­
dziny. M ia ł zostać  malarzem . P o  
ukończeniu chederu, potem słynnego 
gimnazjum Kryńskiego w Warszawie, 
studiował w  Szkole Sztuk Zdobniczych 
Miłosza Kotarbińskiego, a następnie w 
Szkole Sztuk Pięknych u Władysława 
Skoczylasa, Henryka Kuny i Tadeusza 
Pruszkowskiego.

Równolegle ze studiami malarski­
mi rozpoczął w  pierwszej polskiej Szko­
le  F ilm ow ej w  W arszaw ie  naukę 
reżyserii filmowej. P o  kilku latach 
zrealizował pierwszy V/ Polsce film o 
folklorze żydowskim (1927). Podczas 
pobytu na studiach filmowych w  Berli­
nie zobaczył spektakl Teatru Wachtan- 
gow a  "K s ię ż n ic zk ę  T u ra n d o t" 
(gościnne występy teatru z  Moskwy) i 
to zadecydowało o  wyborze na całe 
życie.

P o  powrocie do Polski tworzył te­
atry szkolne, sceny studyjne, pracował 
w zespołach amatorskich i  robotni­
czych, wystawiając sztuki polskie, a 
także klasykę repertuaru żydowskiego.

Główna nagroda za reżyserię w  
kon k u rs ie  te a tró w  szk oln ych  
umożliwiła mu wyjazd na studia teatral­
ne do Moskwy. Studiował w' Teatrze 
M eyerh o lda , M C H A T -c ie , u Sta­
nisławskiego. Tam  zaprzyjaźnił się z 
wybitnym aktorem żydowskim Salo­
monem M ichodsem, którego wiele ra­
zy portretował, zwłaszcza w  sławnych 
rolach i postaciach scenicznych.

P o  powrocie do Polski został w  
Wilnie głównym reżyserem i  kierowni­
kiem artystycznym żydowskiego teatru 
T ru p a  Wileńska". Była ona w  owych 
latach  najgłówniejszym  zespołem  
żydowskim , najciekawszym  przyk­
ładem dążeń żydowskiego teatru lite­
rackiego. Miała wówczas (1929 r.) już 
za sobą pićrwszy okres, w  którym 
przedstawiła się jako teatr naturalisty- 
czny. -

Jakub Rotbaum  chciał zmienić 
profil artystyczny tego teatru. Stąd w 
repertuarze znalazło się "Czarne getto" 
0 ’N e illa , o  dyskryminacji rasowej, 
"Młyn" Bergelsona, "Bunt w  domu po-

twórczośd pozostała śladowa. Am . 
przetrzebione. Zdjęcia przcT* 
zaginęły. Dokumentacji filmowali* 
Coraz mniej ludzi pamięta tamL 
nu mentalne widowiska, wielki
*—*—i— i-. x—— 4— i - iteatralne, które tworzył przez i
lat na scenie w roc ław ifc ieto^10 
P o ls k ie g o ,  a przedtem  T,'*lr" 
Żydowskiego, po 1968 roku a ,  g ?  
już na obczyźnie.

A le  portretowani przez ni 
Żydzi pozostali. Malował ich prz» u0 
całe. Za oceanem, w ciągu 10 rj? 
gracji powstało kilkaset p o r tr^  
"Malowałem Żydów z tęsknoty, 
kiri tr*knntv t i  Irraimn — n .

prawczym" Lampla —  sztuki o wielkim 
ładunku ideowo-społecznym . D o i  
współpracy zaprosił Rotbaum Andrze­
ja  Pcpnaszkę, wybitnego polskiego 
artystę •—  malarza i scenografa.
Sugestywność jego  wizji plastycznej 
miała poważny wpływ na kompozycję 
sytuacji scenicznych, styl gry aktor­
skiej, na ośw ietlenie, oprawę mu­
zyczną, na ostateczny kształt ideowo- 
artystyczny. T rupa Wileńska" grała nie 
tylko w swojej siedzibie, w  Wilnie, ale 
jeździła po całej Polsce, grała w  Krako­
wie, Łodzi, Warszawie, także w wielu 
mniejszych miastach. P rem ierom  
towarzyszyły wystawy malarstwa Jaku- kiej tęsknoty za krajem, za PoUkT
ba Rotbauma, który niestrudzenie cią- m ałym i m iasteczkam i: K oc ?
gle malował. Uprawiał malarstwo po- |— et-*— -  
rtretowe o  wybitnych cechach silnego 
realizmu. Siła emocjonalna tych dzieł 
miała swe źródło w związku artysty ze 
swym rodowodem i głębokim poczu­
ciem przynależności do narodu wybra­
nego. Urządzał wystawy, aukcje, co 
pomagało mu w  latach kryzysu ratować 
teatr z  opresji finansowych.

W  latach międzywojennych, w  pol­
sk im  środow isku  żydow sk im  
rewolucjonizował myślenie o  teatrze, 
proponując granie po żydowsku klasyki 
światowej, propagował humanizm: 
tworzenie sztuki z  miłości do człowieka, 
wychowanie i kształcenie poprzez te-

W  roku 1938 po swej ostatniej pre­
m ierze w  W iln ie : T r a g e d i i  ame­
rykańskiej" Dreisera w  adaptacji A  Ba- 
zylewskiego i po serii odczytów na 
temat kultury teatralnej w  Związku R a­
dzieckim zmuszony został do wyjazdu 
Z8 gran icę . P racow ał n a jp ierw  w  
Paryżu, był tam dyrektorem artystycz­
nym żydowskiego teatru P .IA .T .  w  
Paryżu. W 1940roku ostatnim okrętem 
z  L a  Havru wyjeżdża do Ameryki. W  
Nowym Jorku pracuje przez wiele lat w 
teatrze Morrisa Schwartza, a także w 
teatrach żydowskich w  Kanadzie, A r­
gentynie, Brazylii, Anglii, Palestynie, 
Australii.

W  1949 roku, na wezwanie Idy 
Kamińskiej, wrócił do Polski. Został kie­
row n ik iem  artystyczn ym  D o l­
nośląskiego Teatru Żydowskiego we 
Wrocławiu. W  1952 roku powołany 
zosta ł na dyrektora artystycznego 
Państwowych Teatrów Dramatycznych 
w e  W ro c ław iu  (T e a t r  P o ls k i).  
Zrealizował tu ponad 30 widłach insce­
nizacji.

O  Rotbaumie pisano niewiele i 
bardzo rozmaicie. Dokumentacja jego

Żelechowem, Bełzem, za u l io ^  
warszawskiego getta; Nowolipk,® 
Gęsią, Muranowską. Poc iąg i 
przeszłość, historia naszych praojj* 
charakterystyczne typy naszego*? 
du". Malował szybko. Na karton**. 
kartkach, na papierze wyrwanym z £  
telowego bloku. Wydawało ^  
przywiązywał wagi do tej twóraofc 
Rozdawał, sprzedawał obrazy. Roojj. 
ne po wszystkich krajach i kontyneo- 
tach przetrwały w  prywatnych Jbio- 
rach . W  m uzeach nieznane, w 
Jerozolimie jeden czy dwa egzempUnf 
w  Instytucie H is to rii Żydów, 
Wrocławiu jeden portret w Muzeum 
Historycznym. Przetrwały niektóre po- 
rtrety jego  przyjaciół podarowane mo­
delom. Trochę rysunków i projehfc 
scenicznych, maski sceniczne kom). 
towane z  parą wybitnych scenografów 
Jadwigą Przeradzką i Aleksandrem 
Jędrzejewskim, którzy tworzyli sceno­
grafie do wszystkich jego przedstawiaj 
powojennych, związani z  Rotbaumev 
przyjaźnią lat studenckich, z klasy pro­
fesorów Skoczylasa i Pruszkowskiego 

Rotbaum głęboko kochał ptn^ j 
był je j oddany bez reszty. Ale nade 
wszystko kochał swój naród i  te dnie 
miłości były w  nim złączone wpka 
nierozerwalnym. Postawa artysty jako 
ideologa i wychowawcy narodu 
p ostawa, k tórą  Rotbaum  mocno 
dokumentował każdym swym rfńfrni 
M onolog wypowiedziany pRejmajyo 
przez artystę u‘schyłku żyda— to syn­
teza doznanych tryumfów i  gorzbci 
rozczarowań. Zmarł na raka w iwoii 
mieszkaniu we Wrocławiu przy 
Włodkowica 5 30 stycznia 1594 roko< 
wieku 93 la t

Anna HANN0WA, 
teatrolog, konsultant progmrrmy 

Teatru Polskiego we Wrocław

Ten wspaniały profesor Gross!
Korespondencja własna z  Nowego Jorku

Czarujący, niezrównany dr profe­
sor Feliks Gross! Prezydent Polskiego 
Instytutu Naukowego w  Nowym Jorku. 
Tak, tak —  on również otarł się swego 
czasu o  Wilno i żywi do dziś dla niego 
dużo sympatii. A le  najpierw o Instytu- . 
cie.

Powstał w  1942roku jako kontynu­
acja na obczyźnie zdewastowanej przez 
N iem ców  P o ls k ie j A k ad em ii 
Umiejętnośd. Założycielami jego byli 
naukowcy Bronisław Malinowski i 
Oskar Halecki. Od 1942 roku jest In­
stytut jedną z podstawowych instytucji 
polskich w USA, informujących ożyciu 
kulturalnym, naukowym i społecznym 
w Polsce. Jest on również jednym z 
podstawowych źródeł wiedzy o polskiej 
grupie etnicznej w Stanach Zjednoczo­
nych.

Instytut posiada przebogate archi­
wa i bibliotekę. Można tu znaleźć zbio­
ry Potockich z Łańcuta, archiwa L e ­
chonia, który zmarł tragicznie w  U S A  
W  bibliotece —  ponad 20 tysięcy 
tomów, 8 tysięcy broszur, 400 tytułów 
czasopism, ponad 30 tys. dokumentów. 
Niektóre z nich pochodzą z  X IV  wieku. 
Są listy królów polskich, biskupów, wy­
bitnych polityków.

Tu bywają Czesław Miłosz, Zbig­
niew Brzeziński, który jest też wicepre­
zydentem Instytutu. Był kardynał Karol 
Wojtyła, przyszły papież Jan Pawd II.
W  tej chwili wśród członków Instytutu 
jest 5 noblistów, 9 członków Am e­
rykańskiej Akadem ii Nauk, wielu‘ 
członków PAN.

Instytut współpracuje z  uniwer­
sytetami Yale, Harvard, Uriiyersity o f 
Califomia, Unrversity o f Pennsylvania 
i in. Korzysta z pomocy wielu fundacji

i finansistów, takich jak Fundacja R oc ­
kefellera, A lfreda  Jurzykowskiego, 
który właśnie odkupił i oddał Instytuto­
w i piękny p ięc iop ię trow y dom  na 
środkowym Manhattanie.

Instytut wydaje kwartalnik T h e  
Polish Review", monografie, książki, 
organizuje konferencje i sympozja, 
udziela stypendiów, udostępnia swe 
zbiory naukowcom z  całego świata, 
którzy pragną studiować dzieje nauki i 
kultury polskiej.

Kami en ni ca na 30 Ulicy we wschod­
niej części Manhattanu —  to piękny 
pałacyk pełen obrazów znakomitych ma­
larzy, tajemniczych schowków, krętych 
schodów i przezacnych starych szaf z 
mnóstwem historycznych dokumentów i 
książek. I wśród tego wszystkiego —  
wspaniały profesor Fdiks Gross— pra­
wnik, historyk, publicysta. Prezydent In­
stytutu. W  przyszłym roku będzie miał 90 
lat, ale daj Boże, abyśmy wszyscy mieli 
tak światły umysł, taką kapitalną pamięć 
i  erudycję.

U rodziłsięw  Krakowie. W 1941 r. 
wyemigrował do U S A  Naturalizował 
się w 1955 r. Żona jest z  zawodu histo­
rykiem.

Profesor studiował w  Krakowie, 
W ied n iu  fg d z ie  m .in . pozn ał 
Kierońskiego), Paryżu, Londynie. Jesr 
profesor viśitińg wielu uniwersytetów 
w  Ameryce i Europie, członkiem lub 
prezydentem wielu stowarzyszeń, fun­
dacji, międzynarodowych organizacji. 
Napisał mnóstwo prac naukowych, ta­
kich jak "Koczownictwo: studia nad no- 
m aayzm em  i w p ływ y te g o ż  na 
społeczeństwo" (Nomadowie —  ko­
czujące ludy— uw. aut,), "Proletariat i 
kultura", “Robotnicy piszą", "Socjalizm

humanistyczny", "D ruga rewolucja 
p rzem ys ło w a ", "O  w a rtośc ia ch  
społecznych" i in:

—  A  co to  było ż  tym Wilnem, 
p ro fe s o r z e ?  —  pytam  s ied ząc  w 
głębokim fotelu przy biurku uczonego. 
P rofesor się rozpromienia.

—  Byłem w  Wilnie w  czasie wojny. 
Rok. Mieszkałem na ulicy Zygmunto- 
wskiej, w  mieszkaniu Dreszera. Przez 
ambasadę U S A  dostawaliśmy pienią­
dze. M y— to znaczy naukowcy i literad 
z  Polski, którzy udekli z  kraju i znaleźli 
tu s ch ro n ien ie . B y li w ś ró d  nas 
Światopełk Karpiński —  poeta i saty­
ryk, współpracownik "Cyrulika W ar-, 
szawskiego" i "Szpilek", matematyk, 
współzatożydel Polskiego Towarzy­
stwa Matematycznego Stanisław Za­
remba, Stanisław Zajączkowski —  ba­
dacz stosunków litew sko-pd lsko- 
krzyżackich, Zb ign iew  M itrzner —■ - 
współzałożyciel i redaktor Szpilek". 
Był też Czesław Miłosz, W adaw  Zagór­
ski — doskonały prawnik, kolega smut­
n ej p am ięc i s o w ie c k ie g o  A . 
Wyszyńskiego. Była pani Dzierżyńska 
— "ofiara sanacji". Wanda Wasilewska, 
córka pierwszego ministra spraw za­
granicznych niepodległej Polski, Leo­
na... Czy pani wie, że ojcem chrzestnym 
Wandy był Piłsudski?... N ie  była w  rze­
czy samej komunistką, ale nie umiała 
przeciwstawić się.

Prowadziliśmy działalność pod­
ziemną, utrzymując kontakt przez hra­
biego Michała Tyszkiewicza. Był komi­
sarzem wileńskim, doskonałym organi­
zatorem.

W  naszej podziemnej organizacji 
był nawet Jędrychowski. Gdy potem 
zmienił kierunek:—  zachował się przy­

zwoicie, nie wydał nas... Spotykaliśmy 
się w  Bibliotece Wróblewskich lub u 
Sztralla. Tu był doskonały pianista. 
Przy muzyce mówiono o  konspiracji.

Potem zaczęły się areszty. Doszły 
do nas słuchy, że mają nas wywieźć do 
Żagar. Pojechaliśm y do V . Kreve- 
Mickevićiusa... Wspaniałe mundury... 
Podobno, im mniejsze państwo, tym 
ład n ie js ze  m ają mundury. K reve  
przyjechał potem do Ameryki i był tu 
bardzo szanowanym człowiekiem.

Zdobyliśmy japońskie papiery i 
udało się nam udec. W  Nowym Jorku 
w 1941 roku zastałem kwiat nauki pol­
skiej. Był Henryk Arctowski —  znako­
mity podróżnik, geofizyk, badacz An ­
tarktyki i Spitsbergenu, Bronisław Ma­
linowski— archeolog, historyk Jan^Ku- 
charzewski, znakomity prawnik Zbig­
niew Nagórsk i, pisarze Kazim ierz 
W ierzyński! Jan Lechoń.

W aśnie dzięki tym siłom w  1942 
roku powstał Instytut Naukowy, jako 
k on tyn uac ja  P o ls k ie j A k ad em ii

Um iejętnośd. W  ciągu lal 
stytut zmieniał charakter. PocfflPr? 
k on tyn u ow a ł działalność rA  • 
grom adz ił materiały, których.
można było gromadzić w  Pobce. W 
tach 50-ych rozszerzono bazę, i j w  
się instytutem historii em ip*^ !** 
sldej. Wiatach 80-ych podjęliśmy?™ 
nad przekładaniem mostów 
kulturą amerykańską i p°bką 
właściwie żyjemy w  dwóch kultw*®'' 
Dziś z  kold  utrzymujemy fcWę W" 
Idy również z polskimi instyn’^ \ im. 
ukowymi. N ie jesteśmy zwykfil 
zacją oświatową —  łączymy P°
myśl naukową z  kulturą światowi- 

—  Dziękuję, że znalazł p*n 
rozmowę ze mną.
u — Miło mi było przypomni

" °  Barbara ZNAJDZK-OW^

NA ZDJĘCIU: profesor 
Gross.

FoL anfer**
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Różne losy

ggjat sportowy i rzesze miłośników piłki nożnej z  niecierpliwością 
l e g a l i  na losowanie grup eliminacyjnych mistrzostw świata 1998 r. W e 
Lorek w Paryżu pod przewodnictwem sekretarza generalnego F IF A  J.. 
■Literą odbyła się ta impreza. Litwa wylosowała dość szczęśliwie. Jej 
Irtalaffli w grupie *  będą reprezentacje Rumunii, Irlandii, Islandii, 
Jjjicedonii i  Liechtensteinu. Jak wynika ze składu grupy drużyn, z którymi 
Itfsi piłkarze nie mogliby wygrać, nie ma.
I o  wiele trudniejszych przeciwników wylosowała Polska. Jej rywalami 
tgrupie 1 będą W iochy, Anglia , G ruzja i  M ołdowa.

Stiady pozostałych grup europejskich:
1. Dania, Grecja, Chorwacja, S łowenia, Bośnia-Hercegow ina.
3. Norwegia, Szwajcaria, F in landia, W ęgry, Azerbejdżan .

4. Szwecja, Szkocja, Austria , Ło tw a, Białoruś, Estonia.

5. Rosja, Bułgaria, Izrae l, Cypr, Luksem burg.

& Hiszpania, Czechy, Słowacja, Jugosławia, M a lta , W yspy  Owcze.

7. Holandia, Belgia, Turę ja , W a lia , San M arin o .

9. Niemcy, Portugalia, Ir lan d ia  P łn M Ukra ina, A lban ia , Arm enia .

Do finałów MŚ automatycznie zakwalifikuje się 10 zespołów —  
Irayrięzcy grup i najlepszy drugi zespół wyłoniony na podstawie tabeli 
I  pomocniczej dziewięciu drugich drużyn. Pozostałe 8 zespołów z tej tabeli, 
Ipo dodatkowym losowaniu, podzielonych na cztery pary, będzie walczyć o  
■ cztery miejsca w barażowych dwu meczach.

W finałowym turnieju we Francji wystąpią 32 reprezentacje. Francja 
-organizator mistrzostw i Brazylia —  obrońca tytułu — w  eliminacjach 

I  udziału brać nie będą. Europę reprezentować będzie 14 drużyn (plus 
ł), Afrykę —  5 (o  awans ubiega się 37 krajów), Amerykę Płd. <— 4 

, 9 krajów), Azję —  3 lub 4 (36 krajów, czwarta drużyna 
Icfiminacji grać będzie o  awans ze zwycięzcą strefy Oceanii), strefę CON- 
|CAF— 3 (30 drużyn) i Oceanię —  1 lub 0,(10 krajów).

Komisja organizacji mistrzostw podała kalendarz finałów tej imprezy, 
I  które odbędą się na boiskach francuskich w  dniach 10 czerwca — 12 lipca 

: r. Główną areną mistrzostw będzie paryski Stade de France (obecnie 
|v budowie, 80 tys. miejsc). Oprócz spotkania inauguracyjnego rozegra- 
Itych zostanie tutaj 8 innych meczów, w  tym jeden półfinał i finał.

-Przypominamy, że mistrzostwa odbędą się w dziesięciu miastach: 
jParyżu, Saint Denis, Montpellier, Tuluzie, Nantes, Bordeaux, Marsylii, 
I  Lyonie, Saint Etienne i Lens. Każde z  tych miast zorganizuje co najmniej 
■(meczów. W  sumie podczas mistrzostw we Francji, po raz pierwszy z  
libidem 32 zespołów, zostaną rozegrane 64 spotkania. Na poprzednich 
|Bstrzostwach w  U SA rozegrano 52 mecze.

Pewna ręka kapitana
Koszykarze kowieńskiego "Żalgirisu" w kolejnym meczu rozgrywek o  

IPuchar Europy podejmowali francuską drużynę CSP Limoges. Renomo- 
zespół francuski prowadził przez całe spotkanie różnicą kilku 

l&mktów. W  ostatniej minucie gry Litwini potrafili wyrównać wynik na 
1^4. W samej końcówce meczu icowieńczycy zdobyli prawo na rzuty 
Iteae. Ich wykonawcą był kapitan drużyny R . Kurtinaitis. Jego rzuty były 
1*^, co dało zwycięstwo "Źalgirisowi" —  76:74. Jest to już czwarta 
l*ygrana kowieńczyków, którzy zajmują pierwsze miejsce w  tabeli turnie- 
|toj grupy "A".

Ma 124 lata i  w  przyszłym tygodniu 
będzie żenił się.

—  O  Boze| Jak może taki stary 
człowiek chcieć się żenić?

—  On wcale nie chce. A le  jako 
człowiek honoru — jest zmuszony.

Jakna człowieka w takim wieku 
a pan wspaniale.

■^Normalnie. Mam 83 lata. 
^ .W idoczn ie pański ojciec też

żył? On żyje i ma już

tak. Łje więc lat żył pański

^ A »kąd pan wziął, że on zmarł.

—  Niech pan odgadnie, ile mam
lat?

— T o  trudno, tak od razu...
—  Ja panu podpowiem : moja 

córka chodzi do przedszkola...
— Jest tam kierowniczką?

• • •
— Tato, kto mądrzejszy— kobiety 

czy mężczyźni?
—  Oczywiście, kobiety! Jaka ko­

bieta wyjdzie za faceta tylko dlatego, że 
ma ładne nogi?

T E L E W IZ J A
CZWARTEK, 14 GRUDNIA  

LTV
7.00 — Dzień dobry. 9.05 — 

W iadomości w jęz. niem. 9.35 — 
Wiadomości w jęz. łranc. 10.05 —  8. In ­
spektor Sieldenf. 10.30 —  Edukacyjny 
program dla dzieci z  jęz. ang. 10.45 — 
Videofilm "Krewni" (5-6). 17.05 —  S. "Uli­
czny zgiefc". 17.30 —  Trombita. 18.00 — 
Wiadomości. 18.10— Apeł. 18.30— Rząd 
postanowił. 18.45 — W iadomości 
(ros.). 19.00 — Program dla dzieci. 19.25
—  Teleartel. 20.10 —  Nie ma tego złego, 
co by na dobre nie wyszło. 20.30— Pano­
rama. 21.05 —  Sport 21.15— 9 rzemiosł
22.00 —  Telegra "Ostatnia szansa*. 2Ż25
—  Demokracja przeszkód. 23.15 —  
Wiadomości wieczorne. 23.30— Program 
dla miłośników pMd nożnej "22".

LNK
7.00 —  Poranne koło. 9.05— S. "Bez 

domu jest źle". 17.00 —  Czas. 17.20 —? 
Program inf. roz. 'Wiadomości z Hollywo­
odu". 17.50 —  Program muz. "Wszystko”. 
18.10— Film anim. 18.25— 8. "Bez domu 
jest żle". 19.30 —  "Na jednym końcu ha­
czyk...". 20.00 —  Czas. 20.45 —  TV shop. 
Anonse. 21.00—  Film fab. "światło dzien­
ne". 22.45 —  S. "Monstra". 23.15—  Kome­
dia (USA).

BAŁTYCKA TV
7.00 —  S. "Manuela". 7.30 —  S, Tak 

świat się kręci". 18.15 ? - Nowości 
bałtyckie. 18.20— Film anim. 18.30— Gra 
muz. "Szczęśliwa ręka". 19.30 —  NBA: 
Spojrzenie z bliska 20.00— świat głupot
20.30 pP^S. "Manuela". 21.00 —  S. Tak 
świat się kręci". 21.50 — Nowości 
bałtyckie. 22.00— S. "Manuela". 22.30 —1•- 
Film fab. "Interesy państwa”. (Franc. 
Włochy).

TELE-3
7.30 — CNN (ang.). 8.00 —  Film 

anim. 8.30 —  S. "Santa Barbara". 9.30 —
S. "Maria Celeste". 17.00 —- Teletekst
17.30 —  S. “Buntownik-3". 18.30 —  S. 
“Okawango". 19.00 — Okno na przyrodę. 
19.15?-Pr 100 proc. 19.30 —  S. "Santa 
Barbara". 20.30 —  Film anim. 21.00 —  
Wiadomości. 21.15 —  Nowości sportowe.
21.30 —  Cykl dok. "KGB... czynna sowie­
cka tarcza i miecz". 22.30 —  Muzyka.
23.00 —  Wiadomości. 23.15 —  Nowości 
sportowe. 23.25 —  100 proc. 23.40 — 
Dzikie Południe.

WILEŃSKA TV 
8.05 — Wiadomości z Wilna. 8.20 — 

90X60X90.8.40 —  Nie z  tej nogi... 9.25 — 
Ranking restauracji. 9.40 —  S. "Jeden do 
dzięsięciu". 10.05 —  Patrol drogowy.
10.20 —  Nowy Jorki Nowy Jorki 10.50 —* 
Kura dolara. 11.00 —  FMm fab. "Nocny 
upaT 11.50 —  90X60X90. 12.05 —  Film 
fab. "Melodramat z zamachem". 13.15 — 
Film anim. 13.45 — Apteka. 18.00 —  8. 
"Jeden do dziesięciu". 18.30 —  Dziś w 
miasteczku. 18.50— Film fab. "Drobnostki 
żyda”. 19.50 —  Sport tygodnia. 20.20 — 
Film fab. "Czinganczhuk” — Wielki Wąż”.
21.50 —  Film fab. "Nocny upal*. 22.45 — 
Program o energetyce. 23.00 —  Dziś w 
miasteczku. 23.15 — Wszystko to —  rock 
and-roU.

KOWIEŃSKA TV
7.00 —  Ekspres poranny-1. 7.15 — 

Program Inf. "Przedsiębiorczość dzisiaj".
8.30 —  8. "Kameleony". 9.00 —  Ekspres 
poranny-2.9.30—  8. "Czarownica*. 18.00
—  Telenotes. 18.30 —  8.' "Czarownica".
19.30— Telenotes. 20.00— Wiadomości.
20.20 —  Film anim. 20.30 —  Wizja. 21.00
—  8. "Policjanci z Miami”. 22.00 — 8. 
"Kameleony”. 22.30— Telenotes. 22.40— 
Program inf. "Przedsiębiorczość dzisiaj".
22.55 —  Monologi wieczorne. 23.00 — 
Film fab. 'Sprawa morderców z urwi- 
ska“(USA).

I KANAŁ
5.00 —  Poranek. 7.30 —  Wybory

1995.8.00— Dziennik. 8.15— S. "Kobieta 
z tropików". 9.00 — Temat 9.45 — Klub 
podróżników. 10.30 —  Film anim. 10.40
— Smak. 11.00— Dziennik. 11.10— "Mii*.
11.50 — Film fab. "Nikołaj Wawiłow” (5).
13.15 —  8. Trzydzieści spraw majora Ze-

Nie chcę czuć się 
samotna w  wieczór 

Wigilijny

Bardzo się ucieszyłam z no­
w e] ru b ry k i "Pozna jm y s ię", 
która od  niedawna ukazuje się w 
"JC W ”.

Nazywam się Janina Jut/de- 
wicz, niedługo ukończę 80 lat, 
jestem  wdową. Mieszkam w pen­
sjonacie, który m ieści się w W il­
n ie przy uL Kalw aryjskiej 223, 
p ok ój 47. Przyznam, że jest m i 
nieraz bardzo smutno, ponieważ 
nie mam z łam  obcow ać. Kiedyś 
byłam aktywną harcerką, a teraz

trudno m i trwać w bezczynności 
M oże ktoś zechciałby wspól­

nie ze mną zjeść w igilijną kolację, 
spędzić w ieczór Sylwestrowy? 
Afoże ktoś czuje się tak Samotny 
ja k  ja ?  B ędę n ie zm ie rn ie  
wdzięczna.

M am  jeszcze jedną prośbę, 
która zapewne dla wielu wyda się 
dawna. Otóż jestem babcią, jedna 
z  m oich wnuczek ma 22 lata. 
Chciałabym, żeby poznała uczci­
wego młodzieńca i  koniecznie za 
m oim  pośrednictwem. Uprzejmie 
proszę o  kontakt ze mną.

Janina JUTKIEWICZ 
(Zam. 4-M)

mana". 14.00 —  Dziennik. 14.20 —  S. 
anim. 14.40 —  Lego-go. 15.10 — Tin to- 
nik. 15.35 —  8. 'Hełene i chłopcy". 16.00
— Lekcja rocka 16.30 — Siedem dni w 
sporcie. 17.00 —  Dziennik. 17.20 — 
S."Kobieta z tropików”. 18.05 — Wybory 
1995.18.45 — Loteria "Milion". 19.05 — 
"My". Program W. Poznera. 19.45 — Do­
branoc. dzieci. 20.00 — Czas. 20.45 — 
Film fab. "Czekaj i pamiętaj" (4). 21.50— 
"Parlament Ar ba tu". 22.30 — Urywki z 
programów ‘ Dzikie pole". 23.00 — 
Dziennik 0.05 — Muzyczny wóz. 0.50— 
Siedem dni w sporcie. 1.20 — Program 
muzyczny.

TV POLONIA 
10.00 — Wiadomości. 10.10 —  Pro­

gram dnia 10.15 —  "Na polską nutę* — 
program dla dzieci. 11.00 — "Robotni- 
cy'80” —  film dok. 12.30 —“Historia: "Na 
odsiecz Lwowa” — reportaż. 13.00 — 
Wiadomości 13.10— ‘Agrobiznes*. 13.15

- —  Program dnia 13.20— "Matka Królów"
— film fab. polskiej. 15.15 — "SejmograT. 
15.25 —  Rozmowa dnia 15.55—  Pro­
gram dnia 16.00 —  Panorama 16.30 — 
Magazyn katolicki. 17.00— Muzyczna Je­
dynka 17.30 — Historia 18.00 -Tełeex- 
press. 18.15 —  ”W0W” — serial dla 
młodych widzów. 18.45 —  Filmy animo­
wane dla dzieci. 19.00 — ‘Królowa Bona” 
— serial prod. polskiej. 20.00—"Auto-Mo- 
to-Klub". 20.20 —  Dobranocka 20.30 —

. Wiadomości. 21.00 —  Studio kontakt 
21.30— "Męski striptiz*. 22.00 —  Panora­
ma 22.30— Czwartkowy teatr satelitarny: 
"Noc w Walpurgii, albo kroki Komandora" 
autor Wieniedikt Jerofiejew. 0.35 —  Pro­
gram na piątek. 0.40 — Przegląd publ. 
1.40 —  Panorama

TYP-1
10.00— Wiadomości. 10.10— Mama 

i ja  10.20 —  Gimnastyka buzi i języka
10.30 — Domowe przedszkole. 10.55 — 
Porozmawiajmy o dzieciach. 11.05 — 
"Prawnicy z Miasta Aniołów" — serial kry­
minalny prod. niemieckiej. 11.50— Muzy­
czna Jedynka 12.00 — Gotowanie na 
ekranie. 12.20— To jest łatwe— oczko w 
prawo, oczko w lewo. 12.30 — Kwadrans 
na kawę. 12.45— Żyć bezpieczniej. 13.00
—  Wiadomości. 13.10 '—  Agrobiznes. 
13.15 —  Magazyn notowań. 13.40 — ■ 
"Tętno pierwotnej puszczy” (3). 14.10 — 
Robinsonowie (festyn archeologiczny w 
Biskupinie). 14.25— W rajskim ogrodzie. 
14.40 —  "Zwierzęta świata” — serial dok. 
prod. nowozelandzkiej. 15.10 — Taki 
pejzaż —  Góry Świętokrzyskie. 15.35 ~  
Brzuch. 15.50 —  Program dnia 16.00 — 
Potop popu — magazyn muzyczny.
16.30 — *Max Glick" (2/26) —  serial procL 
kanadyjskiej. 17.00 —  Dla młodych 
widzów. Gawęda muzyczna Mistrza 
17.25— Dla dzieci: ”Krół zwierząt” — tele­
turniej. 17.50 —  Kalendarium XX wieku. 
18.00— Tełeexpress. 18.20 — Filmidło— 
magazyn filmowy. 18.45 — Klinika zdro­
wego człowieka 19.10 —  Tata Major* — 
serial komediowy prod. USA 19.35 — 
Magazyn katolicki. 20.00— Wieczorynka 
20.30— Wiadomości. 21.10 — "Ekstrady­
cja*— serial sensacyjny prod TVP. 22.10
—  Wieczór pubŁ 23.20 —  Jacek Fedoro­
wicz nadaje czyli Dziennik Telewizyjny 
1985-87. 23.45 —  Diariusz — magazyn 
rządowy. 24.00— Wiadomości gospodar­
cza. 0.15— Pegaz— tygodnik kulturalny. 
0.40 —  "Żeby Polska była Polskę, 
Solidarność Solidarnością*.

PIĄTEK, 15 GRUDNIA  
LTV

7.00 —  Dzień dobry. 9.05 — 
W iadomości w jęz. niem. 9.35 — 
Wiadomości w jęz. franc. 10.05 — 8. "In­
spektor Siekiera". 10.30 — Videofilm 
“Krewni” (7-8). 17.05 —  Estrada 
młodzieżowa 18.00 —  Wiadomości. 
18.10 —  8. Inspektor Siekiera”. 18.35 — 
Edukacyjny program z jęz. ang. 18.50 — 
Wiadomości (ros.). 19.00 — Program dla 
dzieci. 19.15 — 6 kontynentów. 19.45 — 
"Oponuj!”. 20.30 — Panorama 21.05 — 
Sport 21.15 — 8. 'Uboczne działania*. 
22.00 — Aleja Laisvós. 22.20 — Telegra 
“Drogi sukcesu”. 23.10 — Wiadomości 
wieczorne. 23.25 — Film fab. "Niech żyje 
głupota” (franc.).

LNK
7.00 — Poranne koła 9.05 — S. “Bez 

domu jest ile*. 17.00 — Czas. 17.20 — 
“Radzieckie kroniki". 18.10 — Fim anim. 
18.35 — S. "Bez domu jest źle". 19.30 — 
Przegląd kryminalny "Czarny piątek". 20.00
— Czas 20.45 — TV shop Anonse. 21 .t)0
— Telegra Tak. Nter. 21.56 — “Rowerowe 
show*. 22.20 — Program muz. Wszystko". 
22.45 — Film "Chęć zabijania*.

BAŁTYCKA TV 
7.00—  S. “Manuela*. 7.30 — S. Taki 

świat się kręci". 18.15 — Nowości 
bałtyckie. 16.20 — Film anim. 18.30 — 
Film fab. "Drakula Ojciec i syn". 20.00 —
"Za rogiem...". 20.30 — 8. "Manuela". 
21.00 — 8. Tak świat się kręci". 21.50 — 
Nowości bałtyckie. 22.00 — 8. Manuela*.
22.30 —  Film fab. "Doktor Semeh/eis".

TELE-3
7.30 — CNN (ang.). 8.00 — Film 

anim. 6.30 — 8. “Santa Barbara*. 9.30 —
S. "Maria Celeste". 17.00 — Teletekst
17.30 — Film dok. 18.30 — Nauka i tech­
nologia. 19.00 — Muzyka. 19.15—  100 
proc. 19.30 — 8. "Santa Barbara". 20.30

I— Muzyka. 21.00 — Wiadomości. 21.15
— Nowości sportowe. 21.30— S. “Kobra".
22.30 —  Muzyka 23.00 — Wiadomości. 
23.15 — Nowości sportowe. 23.25 — 100 
proc. 23.40 — Muzyka.

WILEŃSKA TV
8.05— Wiadomości z  WHna. 8.20 — 

90X60X90.8.40 — Nie zlej nogi. 9.20 -*F. 
Grinkow. Wiek, zaprzeczający śmierci*. 
9.40 — S. "Jeden do dziesięciu”. 10.05 — 
Patrol drogowy. 10.20 — Sport tygodnia. 
10.50— Kurs dolara 11.00— Film “Nocny 
upał". 11.50 — 90X60X90. 12.05 — Film 
fab. ”Czingaczhuk — Wielki Wąż1. 13.45
—  Apteka. 18.00 — 8. “Jeden do 
dziesięciu”. 18.30 — Dziś w miasteczku. 
18.45 —  Przegląd wydarzeń tygodnia
19.20 — Super boks. 20.20 — Frtm fab. 
■Powrót rezydenta”. 22.45 —  Nowości 
postmuzykL 23.00 — Dziś w miasteczku.
23.25 — Muzyki nie uciszysz.

KOWIEŃSKA TV
7.00 — Ekspres poranny-1. 7.15 — 

Program inf. "Przedsiębiorczość dzisiaj.
7.30 — S. "Cioteczka Fletcher". 8.30 — S. 
Kameleony”. 9.00 — Ekspres poranny-2
9.30— S. "Czarownica*. 18.00—Telenotes.
18.30— S. "Czarownica*. 19.30— Teleno­
tes. 20.00 — Wiadomości 2020 — Fim 
anim. 20.30— Program dla dziad. 21.00 — 
S. "Cioteczka Fletcher". 22.00— S. Kame­
leony”. 22.30 — Telenotes. 22.40 — Pro­
gram informacyjny "Przedsiębiorczość dzi- 
siaj". 22.55— Monologi wieczorne. 23.00— ' 
Muzyka 23.30 —  Playboy.

I KANAŁ
5.00 — .Poranek. 7.30 — Wybory-

1995.8.00— Dziennik. 8.15— S. Kobieta 
z  tropików”. 9.00 — 'Parlament Arbatu*. 
9.40— Piosenki wsi Konstantinowo. 10.10

E —  Film anim. 10.25—  Zanim wszyscy w 
domu. 11.00 — Dziennik. 11.10 — "Mir”.
11.50 — Film fab. "Nikołaj Wawiłow* (6).
13.15 — S. "30 spraw majora Zemana".
14.00 — Dziennik. 14.20 — Film anim. 
14.40 — Nowe realia 15.05 — Film-bajka 
Księżniczka na ziarnku grochu". 16.30— 
Siedem dni w sporcie. 17.00 — Dziennik
17.20 — S. Kobieta z tropików”. 18.05:—(■ 
Wybory • 1995.18.35 — Dzikie pole. 18.55
— Pole cudów. 19.45— Dobranoc, dzieci.
20.00 — Czas. 20.45 — Film fab. "Czekaj
i pamiętaj” (5). 21.55 — Pogląd. 22.45j=i| 
Trasa 23.00 —  Dziennik 23.10 — Film 
•Śmiertelne lato*. 1.30 — Siedem dni w 
sporcie. 2.00 — Film muz. limita*.

TY POLONIA
10.00 —  Wiadomości 10.10 — Pro­

gram dnia 10.15 — WOW* — serial dla 
młodych widzów. 10.45 — “Auto-Moto- 
Klub”. 11.00 — Królowa Bona* — serial 
prod. polskiej. 12.00 — "Ludwik Perski — 
krótkie wspomnienie z długiego życia*— 
film dok. 13.00 — Wiadomości. 13.10 — 
Agrobiznes. 13.15— Program dnia 13^0 
— "Przegląd publicystyczny". 14.20— Ma­
gazyn katolicki 14.45 — Studio Kontakt
15.15 — Diariusz — magazyn rządowy.
15.25 — Rozmowa dnia 15.55 — Pro­
gram dnia 16.00 — Panorama 16.30 — 
"Duchy, zamki i upiory” — film dok. 17.00
— "Krzyżówka szczęścia” — teleturniej.
17.30 — ‘Historia kołem się toczy”. 18.00
— Teleexpress. 18.15— "Na mojej plane­
cie*. 19.10— "Bajki pana Batagana". 19.30
— "Spółka rodzinna” — serial prod pol­
skiej. 20.00— "Hity satelity*. 20.20 — Do­
branocka. 20.30 — Wiadomości. 21.00—■ 
"Szczęście na telefon" — ode. 3.21.30 — 
"Przeszłość przywołana czyli rzecz o za­
mkach polskich*— reportaż. 22.00— Pa­
norama 22.30 — "śmleciarz* — serial 
prod. polskiej. 23.55 — Program na 
sobotę. 24.00 — Pater— magazyn muzy­
czny. 0.30 — "Dekalog, siedem" — film 
fab. prod polskiej. 1.25 — Panorama
1.55 — "Z archiwum rozrywki”.

TVP-1
10.00 — Wiadomości 10.10— Mama 

i ja 10.25 — Domowe przedszkola 11.05
— "Star Trek — następne pokolenie” — 
serial s.4. prod USA 11.50 — Muzyczna 
Jedynka. 12.00 — Od niemowlaka do 
przedszkolaka 12.15— Zrób to tak, jak my. 
1230— Pod kreską czyli jak żyć za... 12.50
— Ocalić od zapomnienia. 13.00 — 
Wiadomości 1110— Agrobiznes. 1315— 
Magazyn Notowań. 1345 — Zaścianek — 
fenomen polski 13.55 — Szkoła niejedno 
ma imię — Drugi dom. 14.00 — Jeśli nie 
Óxfórd, to co. 14.25— Seks— wizja 14.40
— Jesień — jasna i wiosenna 15.00 — 
Firma — mini bus. 15.15 — Kto ty jesteś,
Jacy jesteśmy. 15.35 — Zaścianek — feno­
men polski prezentowania siebie. 15.50 — 
Program dnia. 16.00— Muzyczna Jedynka 
16 30 — "Moda na sukces" — serial prod.
USA 17.00— Ola młodych widzów— ma­
gazyn harcerski "Pojutrze". 17.25 — Dla 
dzieci: Ciuchcia. 17.50 — Kalendarium XX 
wieku. 18.00— Tełeexpresa 18:20—Tata. 
a Marcin powiedział..". 18.30— Goniec — 
tygodnik kulturalny. 18.45 — Wigilijne 
dzieło pomocy dzieciom. 19.05 — Randka 
W ciemno—zabawa quizowa 19.50—Zulu 
Gula—program satyryczny Tadeusza Ros­
sa. 20.00 — Wieczorynka. 20.30 — 
Wiadomości. 21.10 — Na stulecie kina. 
"Łowca jeleni* — film fab. prod USA. 020 
— Wiadomości 0.35 — Jacek Fedorowicz 
nadaje, czyli Dziennik Telewizyjny 1985-87.
1.00 — WC kwadrans. 1 20 — Program 
rozrywkowy. 2.20— *Z własno] wolT— film 
prod. USA
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Joanna CORTES (sopran) 
Grażyna CIOPIŃSKA (sopran) 
Sylwester KOSTECKI (tenor) 

Adam KRUSZEWSKI (baryton)

w Litewskiej Filharmonii Narodowej 
18 grudnia 1995 r. o godz. 19

t  

i 
* 
t
n

t  

t
i< 

i«

świąteczny koncert dobroczynny i>
i

Bilety do nabycia w  kasach (od  godz. 13 do 19) Litewskiej j  
Filharmonii Narodowej.! Litewskiego Akademickiego Teatru J 
Dramatycznego. P

Informacja i wstępne zamówienia pod telefonem: 75-86-17. |l

ii
Organizator koncertu: Polsk ie  |l

Stow arzyszenie ||
Niepełnospraw nych 

_  _  "L U P o l in v a "
Media promotorzy:
"K u rier W ileński”, "L ietuvos a id  as", "Lietuvos rytas", "Re-

i

i 
t

■ P  .
j. Fotografowanie i nagrywanie podczas koncertu tylko za  i| 
j^ z g o d ą  organizatora.

'i  |_____________ _
4 sp u tlik a ', 'M o te ris ', 'S łow o W ileńskie', ra d io 'Z n a d  WZffT

m m m m

Największy wybór usług w zakresie ubezpieczeń 
osoby i majątku. Nowe rodzaje ubezpieczeń, 

niższe taryfy.

M B r

INFORMACJA:

Wilno — 
Kowno — 
Kłajpeda — 
Szawle —  
Poniewież —  
Olita—

tel.:

tel.:

tel.:
tel.:
teL:
tel.:

619-619,629-190
203-241,209-256
213-955,293-261
429-755,433-497
64-831,64-863
33-61,39-96

w filiach wszystkich pozostałych miast i rejonów.
(Zam. 1642)

SPRZEDAM 
2-pokoJowe mieszkanie w 

Śeikine.
TeL 61-40-14. (Zam. 1635)

SPRZEDAM KLACZ.
Tel. 55-83-30.

(Zam. 372-D)

E K R A N Y
8KALVUA —  I sala —  'Tom 1 Vh «p 

(W. Brytania) o 11. 13.20, 15.40, 18.
20.10. H sala — "Pseudonim "Zwierz” 
(Rosja, detek.) o  11.30, 14.30, 16.20. 
"Prześladowane uczuci*' (Argentyna) o
13.18.30. 15-17JCII —  ■Szybld I martwy* 
(USA) o  12. 14,16, 18, 20.

UETUYA— 14-15,17J0I— "Kelęga 
dżungli" (USA) o 12,14,18,18,20.16J0I 
o 12, 14, 16, 20. 16JGI — "Trzy kolory. 
Niebieski" (Francja) o  18.

VILNIUS— “Szybki I martwy" (USA)
14.XII o 11.30,13.30,15.30.17.30,19.30.
15.X!I —  “Gorączka złota” (Francja, 
kom.) o  11.30,13.10,14.50,16.30,18.10.
16. 17J0I o  11.30, 13.10, 14.50, 16.30,
18.10, 19.50. 14J0I —  "Osiem I pól" O 
19.30.15JCII —  "Olnger I Fred" o  19.50.

HELIOS —  I sala —  "Bulwarowa le­
ktura" (USA) o  11, 13.50, 16.40, 19.30.
17.XII o  11. 16.40, 19.30. 17.XII — 
"Skrzydlaci mocarza” (USA) o  14.30. II 
sala _  15-17.XII —  "Człowiek z  mle­
czem" (USA) o  10.50,12.30,16.20,18.10, 
20.14JCII o  10.50,12.30,16.20. 14.XII —  
•Ojciec chrzaatny-3” (USA) o 18.20.

PERGALĆ — "Niebezpieczna bry­
gada" (Argentyna) o 12. "Niebezpieczna 
brygada przeciwko nindzłom” (Argenty­
na) o 14. "Rykoszet" (USA) o 16,18,20.

AUŚRA~—  "Playboy o  północy" 
(USA) o 10.30, 13.30, 16.30, 19.30; 16-
17.XII o 10.30, 13,30,19.30. 12-15J0I —  
"Wiosenna gorączka" (USA) o 12,15,18. 
16,17J0lo 12,18.16,17JOI— "Niewier­
ny ukochany” (Indie) o 15.

VIDEOSAI_A”OSO*—  14_XII— "Dni 
radia* o 17.30.12-14JQI-=-"Niemiość"o
19.30. 15J0I —  *Casanova" o  18. 16J0I 
—  "Amsrcord" o  15.30, "Osiem i pół" o
18. 17J0I —  "Próba orkiestry” o 15.30. 
"Wywiad” o  17. ”1 statek płynie” o 19.

DRAUOYSTĆ —  -Nietykalna” (USA) 
o 16,18.10.

VINQIS —  14-17. XII —  "Miejmy 
nadzieję, ł e  będzie dziewczynka” 
(Wiochy, Francja) o 15.14.XII— "Akade­
mia Pana Kleksa” (Polska) o  10.30.17.XII 
o  13.14.XII —  "Piękna Barbara z  długim 
warkoczem” (Rosja) o 12,16.X1! o 13.

K U P I O
dokumenty na zwrot 

dziatki gruntowej

Vltnlus, tai. 63-3S»2Ó.
flliHI (Z»M *f7J

PRZEDSIĘBIORSTWO KUPI . 
fermę lub inne pomieszczenie 

do działalności produkcyjnej w re­
jonach wileńskim, solec znlcklm.

Yllnius, tel.: 23-75-53 od godz. 
9.00 do 18.00; 51-63-10 od godz. 
19.00.

(Zam. 1645)

DROBNE ZA DARMO 
KlIRIER H ili  YNkl

Uwaga!
Codziennie

w "Kurierze Wileńskim" 
możesz zamieścić drobne prywatne 

ogłoszenie do 5 słów za darmol
Kupon .......  ............... ................

Po wypełnieniu powyżej zam ieszczonego kuponu 
treścią ogłoszenie prosimy go wyciąć i wysłać na sdrss r* 
dskcjl.

2056 Yllnius, Lsisv6s 60,
"Kurier Wileński”, dział reklamy, tel. 42-69-63.

I P IE C Z Ą T K I _
I z  gwarancją za godzinę

STALE
SKUPUJEMY

makulaturę.
Yllnius. tel. 23-33-80, 23-53- 

49.
(Zam. 1475)

ZSA niedrogo 
SPRZEDAJE 

futra z króliczków różnych roz­
miarów i krojów.

Vilnius, 64-89-84.
(Zam. 1813)

SPRZEDAM 
2-pokoJows mieszkanie na 

Starówce przy ul. Aimenq.
TeL 61-39-59.

(Zam. 1636)

SPRZEDAM 
nowy radioodbiornik samocho­

dowy Tonar RP-303A.
TeL 26-61-43.

(Zam. 371-D)

Zawodowy kierowca, 40-letni 
Polak z Wilna

POSZUKUJE
PRACY.

Mogę pracować w Polsce.
TeL 64-61-41.

(Zam. 1648)

PODRÓŻ 
SYLWESTROWA 

do Czech I FrancjL 
TeL 61-34-24.

(Zam. 36&D)

9-20 kwietnia 1996 r.
PIELGRZYMKA 

PARYŻ —  
LOURDES.

TeL 61-34-24.
(Zam. 389-D)

Proponujemy 
PODRÓŻE KOMERCYJNE 

do W arszawy, Moskwy, n, 
Ukrainę, Białoruś. Załatwiamy 
także dokumenty podróży dla 
I indywidualnie. Potrzebne aa *u. 
tobusy (licencja 001067). 

Vilnius. teL 44-15-55.
(Zam. 1578)

I

Wizytówki, papiery firmowe 
Laminowanie (nawet plakaty) 
Laminowane wyroby

(cenniki, tabliczki dla sklepów, barów)

Savanorig pr. 16

T6|nZ W M 9,Z !0 96 2  
(naprzeciw kina "Vingism)  *

Inne

FACHOWO 
FOTOGRAFUJĘ 

w esela  
uroczystoścL 

TeL: 77-56-41, 42-90-81, 
23-92-25.

(Zam. 373-D)

WESELNI 
MUZYKANCI 

TeL 77-36-39.
(Zam. 374-D) .

Ubolewamy z  powodu zgonu naszej 
Koleżanki

Jan in y A D A M O W IC Z  
I wyrażam y współczucie Rodzinie

Wileńskie 
Towarzystwo 

Dobroczynności

Sklep jubilerskł-lombsid
KUPUJE I SPRZEDAJE
wyroby jubilerskie, skupuje 

brylanty,/złoto, platynę, pallad, 
srebro techniczne. Rozliczamy rię 
od razu!

Zwracać się: Naugarduko 30, 
Vilnius, lei. 26-15-56. flj

(Zam. 1582)

KALENDARIUM
*  Czwartek (14011) jest 348 

dniem 1995 r. Do końca roku 17 dni
*  Znak Zodiaku— Strzelec.
*  imieniny: Alfreda, Izydora, Ja­

na.
*  Wschód Słońca —  0 ^ ' 

zachód —  15.53. Długość dnia 7 
godz. 19 min.

Litewska Służba Hydrometeo­
rologiczna przewiduje na 14 gnidnw 
zachmurzenie z przejaśnisi»i*m'' 
opady śniegu z deszczem. Wi*& 
północny, umiarkowany. Temper* 
tura 2-4 stopnie mrozu.

W  ciągu następnych dwóch dw 
nieduże opady śniegu. Temperatur* 
w nocy 3-8, w dzień 1-4 stopnie mr*
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